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Biuro. Redakeji „Dziennika Polskiego", plac Marjacki 
liezba 6 i 7. / j 

Przedpłata wynosi we Lwowie rocznie 18 zł. — pół- 
rocznie 9 zł — kwartalnie 4 zł, 50 ct. miesięcznie 
1 st. 50 ct, zw przesyłkę do domu dopłaca się 
2U et. miesięcznie par : 

Z przesyłką pocztową w państwi» austrjaskiem, rocznie 
zÀ al. — połrocznie 12 zł. — kwartalnie 6 zł. — 
miesięcznie 2 zł. m : 

Z przesyłką pocztową za granicę do całych Niemiea rocznie 
50 marek — kwartalnie 17 marek $0 sr. gr. -- 
do Francji, Auglji, Włoch i Bzwajsarji rotsnie 
80 franków — kwartalnie 20 franków. 


Numer kosztuje 6 centów. 
Rękopisów Redakcja nie zwraca. 
Teiefon Redakcji 171. 


We Lwowie Niedziela dnia °. Grudnia 1896. 
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wyehodzi codziennie niewyłączając niedziel i świąt o godzinie $, rano. 
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Przedpłatę | ogłoszenia przyjmują we Lwowle 
jedynie I wyłącznie: 


Biuro Administracji „Dziennika Polskiego”, plac Marjacki 
6 i 7 w domu pana Kiselki. 

We Wiedniu: pp. Hassenstein © Vcgler, (Otto Maas), 
M. Dukes, H Schaleś, A. Oppelik's Naehf., Rudolf 
Mosse i J. Danneberg: w Paryżu: C. Adar* 38 
rue de Varenne. : 

Ogłoszenia przyjmuje się za opłaią 1O centów od jednege 
wiersze drobnym drukiem (petit). 

Doniesienia o élubach, zaręczynach i inne prywatne 
komunikaty po kronice za jeden wiersz 50 et. 

Prywatne korespondencje 1% i nekrologja 40 centów 
od wiersza. a : 

Drobne ogłoszenia 1*/, centa od wyrazu. Pomieszkania 
i sklepy po 1 ot. od wyrazu. 


Reklamy w rubryce Nadesłane 30 ct. od wiersza. 


Z chwili bieżącej. 


Wydawcy i właściciele: Dr. Kazimierz Ostaszewski-Rarański i Mieczysław Schmitt. 


wbrew usiłowaniom jemu wrogim: „lsto- 
tnie opłacające się roboty zlecane bywają w tak 


światem, weszła w snpełności i bos zmian w po- 
litykę biskupów rzymskich i w praktykę całege 


tem urwał, bo możebyśmy się dowiedzieli, że ten 
cały szereg księży-bohaterów od księdsa Marka 


nA 


Rosją za jego panowania były chłodniejsze, niż 
kiedykolwiek. Powstała więc w aferach dyplo- 


Lwów 5. dnia 1896. swanych polskich obwodach wyłącznie niemie- katolickiego duchowieństwa. I oni „podsielili* . Karmelity począwszy, to tylko bajka historyczna | matycznych niemieckich wielka konsternacja, 

Dopiero x pragskiej Politik dowiaduje się | ckim przedsiębiorcom. Tylko najpodlejsze prace i osiągnąli „panowanie“, które jest tak trwałem ' i nic więcej. A może też i ksiąds Kordecki, | gdy toast cara w powyżej zacytowanem bramie- 

iode świst jakich to kompłementów nagadał | wykonać musi Polak. Głdy przed kilka laty ma- u duchowieństwa katolickiego nad nieszczęsnym | ten słynny obrońca Częstochowy, bronił tej | niu dostał się do wiadomości publicznej. Tym- 
NE 


czeski „Lewakowski”, recte dr. Vaszaty, swo- 
im ekskolegom x klubu młodoczeskiego, w czasie 
rodowych (3. bm.) rospraw w isbie poselskiej. 
Ponieważ ten ustęp swej mowy p. V. wygłosił 
po czesku, nio przeto dziwnego, że uszedł on 


w kołach bliskich rządowi. 


gistrat pewnego wielkiego miasta w W. Ks Po- ! 
snak:kiem oddał roboty bardzo dzielnej drukarni 


wtedy zerwała się bursa oburzenia | 
Zeszłego lata skar- | 
cono w Berl. N. Nachr. pewnego landrata za to, 


polskiej, 


m + 


narodem polskim, a prseżyło one nietylko kró- 
łów, nietylko panowanie szlachty, 
samo istnienie państwa. 


wolę na plecach swoich tych” samych biskupów ' 


i księży, którsy im nie nie pozostawili s ich oj- 


; bwiętej Jasnej Góry ad majorem Romae gloriam, 
ale nawet 
Relacy ponieśli w nio- : 


chociaż historycznie przecież stwierdzonym jest 
faktem, że gdyby nie ten nienstrassony mnich, 
Polska jui wtedy istnieóby przestała. Jeżeli 


* Świeć tak na wszystkich księży katockich rsu- 


czasem na drngi dzień to samo Biuro Wolfa 
pospieszyło xe sprostowaniem toastn twierdząc, 
ik car nie nżył słów: „co mój destojny ojciec“, 
lecz powiedział, „co wasza cesarska mok“, t. j. 
cesarz Wilhelm. 


Rok XXIX, 5 


T rre 44" rNT_I 


isbie. Ni — rsecs | że prace drukarskie oddał tak zwanej polskiej | czysny. ci? anatemę, dla tego jednego może nczyni wy- Tymczasem jednak fatalne wrażenie pier- = 
RE owo owak Prof E A której właścicielami są w rzeczywisto- | Pia fraus zmnussa to duchowieństwo do uda- i jątsk, gdyż, jak kleje maki ię, red li wik Ugo tekstu toasta nie satarło sie, a w pi- % 
(=p Mik spra wozdiwcy polscy, którsy po- ! ici katolicy-Niemcy. Skoro tylko Polacy założą t wania, iż jest ono oddanem idei polskiej, onoteż laty, sam twierdził, że „polski ksiąds uratował | smach Die Welt am Montag i Staatsbürger Ztg. 
bieżnie iriko o tem donosili. Tak więc te wonne ! szkoły fachowe techniczne i przemysłowe, to Í najwięcej podbursa Polaków do wskrsessenia  wszechsłiowiańską świętość, sarówno drogą dla | pojawiły się zjadliwe artykuły, „w których sfał- ~ 
kwiatki rotoiyczde Crecha-moskalofila  swię- | władze instytucje je samykają. Dormen króle | ojczyzny. (Hier liegi der Hund begraben! Gdyby , katolików, jak dla prawosławnyeh*. Tak, ale | szowanie teksta toasta carskiego przypisano, g 
dłyby w ukrycin, gdyby nie skrupulatność re: | wskich nie wolno wydsierżawiać rolnikom pol- | nie to wskrzeszenie ejczysny, to i duchowieństwo ; wtedy chodziło mu o to, aby świątynię jasno- | „wpływom angielskim na dworze berlińskim," * 
ko staroczeskiego organu. Ź sarzneał wię: | skim, restanracyj kolejowych restauratorom Po | polskie nie byłoby tak potępienia godnem. Na górską oddać w sawiadywanie czernców prawe- | a nadto rozpisywano się przy tej sposobności © 
e szaty posłom młodoczeskim, iż tak same | lakom. W wielu miastach sakaznią żołnierzom | Polaków, jako takich, dsisiaj napadać jakoś nie sławnych. Pia fraus — w iym wypadku ta | wiele na temat „nuieodpowiedzia'nych rządów r 
p. m : T dsisiaj rządowi jak to dawniej | i oficerom nozęszczać do polskich restanracyj | uchodzi, trseba więc wyaałeść innego kosłaofiar- wszechsłowiańskość — odgrywała tutaj nie małą | przybocznych* itd. Jednem słowem dawano do > 
wy SE Ji M przes nich Staroczesi. Są oni | i boteli.“ nogo, któryby stał w jakimś swiąsku z Polską. rolę. Może nie tak ? poznania, że właściwe brzmienie teksin sfałano- 4 
PER) = EA do przedsierzgnięcia się w Tak tedy pod rozmaitymi pretekstami zadaje | A ponieważ naród pelski jest prawie wyłącznie A teraz, sastanowiwszy się nad tym artykn- | wano rozmyślnie na niekorzyść Niemiec. Skut- 2 
z A i robią opozycję jedynie dla po- | się w W. Ks. Poznańskiem rany pod wsględem | katolickim, przeto hajże na dachowieństwel — Red.) łem Swieta głębiej, musimy dojść do przekona- | kiem tego marszałek dworu hr. Enlenbarg i 
ścią taką, na jaką im hr. Badeni łaskawie po- |! intelektnalnym i moralnym, uprawia się nepotyzm, Księża rzeczywiście rozpalają Indność, wie nia, iż po sa nim tkwi jakiś wyższy wpływ, niż | radca legacyjny ks. Aleksander Hshenlche wy t 
awila Oto niektóre ssczegóły polemiki, jaka się | nęka się pilnego, zręcznego, oszczędnego i spo dząc, że wskutek tego pozostają na czele. naroda tych „przes muchę ukąszonych publicystów“, od | toczyli redaktorom i współpracownikom oba wy 4 
następnie pomiędzy Vaszatym, a saozepionymi | kojnego kupca i przemysłowca polskiego, który | i przedewszystkiem jaknajsilniej odciągają Pola: samego Wissarjona Wissarjonowicza Komarowa | żej wspomnianych gaset proces 0 oszcrer- g 
Moczcthami po czesku wywiązała: „Gdzież | płaci swe podatki i sn iennie stawia rekrnta. | ków od prawosławia, jedynego, którego w rse- począwszy. Jak wiadomo, Swiet jest organem | stwo. Ia : 
to zapodzisł się wasz wolnomyślny, wasz demo- | Wszędzie bojkotuje się ursędników Polaków, fito- | czywistości się boją. (Powoli wychodzi oliwa na Sławianskawo Błagotworitielnawo Obsaczestwa i Oskarżonymi są: 1) Dziennikarz Henryk < 
krat A wasz niezawisly program ?* — szapy- | logów wysyła się na zackód, sędziów Polaków | wierzch. Zostańmy wszyscy prawosławnymi, rsnć- całego panslawistycznego stronnictwa w Rosji, | Lackert, 3) dziennikarz Karol v. Lützow, 3) re- 
t wał Boi kilkakrotnie swoich rodaków, | można policzyć na palcach, toż samo urzędni: | my się de s'óp Pobiedonoscewu i jego popów, w którem, jak to również wiadomo, prócz „serb- | daktor Die Welt am Montag dr. Alfred Ploetz, 
z wanych około niego A gdy dr. Pacak į ków przy poczcie, telegrafa:h i kolei żelaznej. | a wiedy dostąpimy zmiłowania Bożego i Swieta, skiego“ jenerała p. Komarowa, wodsi rej ober- | 4) redaktor Staatsb. Ztg. Jerzy Berger, 5) refe- f 
RW R okrzykiem: „Nie paplaj pan nie- Lekarsom polskim wypowiedsieli hakatyści woj- | bo... będsie nas łatwiej zjeść w kacapsko prawo- | prokurator petersburskiego synodu, Pobiedono- | rent Oskar Foellmer, 6) kupiec Brunon Lek- n 
aie a p. Wokanka zawołał: „Wstydź | nę, więc władse administracyjne i kolejowe usu- | sławnej supce. — Red) © l j scow. Sam metropolita petersburski i ładożski, | kert, ojciec pierwszego oskarżonego. P 
się pan!” — wówczas rozdrażnienie Vassatego | wają ich wszędzie. Cók tedy Polacy mieli po _ A jeżeli Polacy za swój sbytni sapał otrsy. Palladjnsz, razem s aroyprawosławnym oudo- Obżałowany Henryk Leckert jest chłopcem = 
PEM d kilka stopni i saczął wyrzucać Mło- I cząć: rsnoili się do handlu i przemysła. Teras | mują cięgi biczem, otrsymują je jako narodowość, twórcą'prorokiem Joannem Sergijewem Kron- | dwudziestoletnim, który jeszcze niedawne sasis- y 
hni grę nienosciwą, fałszywą opozycję itp. | i tutaj ma się im poprzecinać żyły i to s pomo- jako ostatki królestwa i politycznej niezawisłości, | sstadskim nie są tak sawsiętymi wrogami kato- | dał na szkolnej ławie. Drugi oskarżony, v. Lü- c 
Starocsech Loop. Pollak — siedzący tuż przed | eą wszystkich podatkujących. Skonfiskowanemi | jako język, zwyczaje i obyczaje, do czego wszy- | licysmu, jak właśnie ten „cywilny archipresby- | tzow, jest posasłużbowym oficerem, który się > 
mowcą — uosuł się, niewiadomo s jakiej racji | dobrami dachownemi wytuczeno chudych ary- | stkiego duchowieństwo nie ma nic. Biskupa wy- , ter“. Konklusja nie trudna. Moralnym antorem | przebija przez życie jako dziennikarz i ajent g 
(sauważa Politik) dotknięty osałościami, zaapli- | stokratów pruskich, teraz groszem publicznym | ssią do wewnętrznych. gubernij Rosji na dobrą artykułu Swieta jest nie kto inny, tylko Pobie- polityczny policji. f ; < 
kewanemi Młodoczechom. Przerywał więc mowoy mają się taczyć parteoze kupcy i przemysłowoy pensję (sic 1): osobiście mu to wszystko jedno, ! donoseew, wierny sausznik carowej wdowy. Po sagajeniu rozpraw okwiadczył komisars = 
co chwilę, odmawiając mu prawa do atakowania niemiecko protestanocy. — Tak wygląda prze- 4 nie obarczoneiau rodziną, nie posiadającemu na l I cóż stąd wynika? Albo na dworse car- | kryminalny, Tausch, że otrzymał od prezesa po- | 
swSŚh byłych towarzysay klubowych. strseganie konstytacji pruskiej w oświetleniu , rodowości, posiadającema sweją ojozysnę: Rsym. | skim rzeczywiście sapanował jakiś prąd liberal- | licji upoważnienie do objaśnienia stosnokn Lü 
M Niechaj naród ich potępia. — Pan nie | niemieckiego pisma... On swoje zrobił : parafja, patrząc na odjętego i niejszy i stronnictwo Aleksandra III, osując | tzowa do policji. Charakterystyeznem jest to, ø 
W rawa do tego!" — wołał ras po rasu me eo jej i prześladowanego pastofsa, joasose silniej i usuwający się grunt z pod nóg, wytacza naj- | że komisars Tausch używał Lütsowa jako sza- 
To „< podobało się widoesnie p. Brzesnowsky’e- N d Rzy przywiązuje się do jego pamięci, jego nazwiska, cięższe działa, aby się tylko utrzymać na po- | ufanego, aby wykryć antora artykułów, gdy kn £ 
; który teš wbród ogólnej wesołości palnął apa na m: 1 jego nauki, do Rsymu. Oto wszystko, co petrseb- : wierschni, — albo też sądzić można — a do tego | niesmiernemu swemu sdsiwienin dowiedsiał się ” 
Pollakowi Patrzcie, patrzcie ! Pollak chce do- II. „Polacy — pisze w dalesym ciągu Swiet — | nem jest dla każdego rzymskiego kapłana. | uprawnia nas słaba odprawa Nowawo Wremieni | później, ża Lits.w sam jest ich antorem, Lek- - 
tać 1 do klabu młodoczeskiego !“ Libera? p. | nie chcą w żaden spesób zrosumieć, że właśnie | (Gdyby się rsecsy miały w istocie tak, to czyż- | dana sa ten artykuł Świetowi — zwłasscza wo- | kert oświadcza, że opowiadał Lii'sowowi, iż * 
d md Pollak, siedzący ohwilowo tuż obok | katolicyzm zgubił ich również politycznie, sni- | by rsąd rosyjski, którego „mądrość sławią wszy- | bec „wrażeń polskich“ Old Gentlemana —- że | fałszywe zredagowanie toastn oura należy przy- ~ 
v. + sympatyzował jawnie se swym są- | weczył tę wewnętrzną, jarydyczną tkań w pań: | stkie narody,“ sam dolewał oliwy do ognia ? Coś | ten ruch „liberalny“ jest tylko pokrywką reakcji, | pisać wpływom angielskim, ale w artykule, 
=p ra osasie jego krytyki Młodoczechów, | stwie, s braku której musiało ono paść i na | tuztemtwierdzeniem Świeta jest bałamutnego — a Swiet sawczeknie odkrył karty i tym sposo- | który napisał, nie wymienił hr. Eulenburga pe w 
: ołał kilka razy: „brawo!“ „Skoro p. V. | sewnątrs. Duchowieństwo, starając się o autory- | myślał co innego i oo innego napisał, może być, | bem ową „sympatję* wśród społeczeństwa ro- | nsswisku. Lsckert po aimo ponownych pytań al 
pai 3 am podoba to sabierscie go sobie do | tet Rsymu, wysilało się na poderwanie władzy | że go właśnie ukąsiła w tej chwili mucha | syjskiego dle Polaków sredakował do... bańki | odmawia wymienienia swege rzekomego infor- 
kl zyc — replikował na to jego imien- | królewskiej, jak dążyło do tego samego i we js Nowawo Wremieni* — Red) | mydlanej, pękającej za lada dotknięciem. Ce do | matora, którym ma być „jeden s urzędników i 
is L. Polak. „Wssystko to, co on mówi, jest | Francji — i intrygowało przeciwko monarchom Duchowieństwo katolickie działa do tego | tego ostatniego, być może, iż optymiści, tak | władz berlińskich*. 4 
= jg laning!“ Z ganważał dr. Pacak. | w sojussu ze szlachtą, podbursało do tego szlachtę. | stopnia sręosnie, że ossuksło i nas. Usposobiło | polscy jak rosyjscy, zaprzeczą i będą się starali Litzowa zeznania Są także bardzo chwiej- 
SRA P raz spokój!" mitygował dysputan- | Jednocześnie spowiednik katolicki stawał międsy ; nas przeciwko narodowości polskiej, przeciwko | sbió nasse przypuszczenie. Ale trudno.. prze- | ne, a wynika z nich, że on w poroznmienin s i 
= n O Pollak — i byłoby szło meże | mężem a żoną, międsy umierającym ojcem i na- | jęsykowi polskiemu, a jednocześnie dla siebie, + staliśmy być optymistami... vide: Jankulio i jego | Leckertem wprowadził w błąd redaktorów obu 


in dulce mfmitum, aż Vaszaty sam kres położył 
wzajemnym wynurzeniom, powraozjąc do dal- 
ssego niemieckiego tekstu swej filipiki. 

s 


przykładów w historji rodów polskich. (Dlaczego 
Sunet nie podaje chociaż jednego ztego mnóstwa 


stępcą synem, jak tego snanych jest mnóstwo | 
przykładów ? Byłoby to pouczające, a tak — jest ! 


ala swej służby Rzymowi zyskało sobie naszą 
przychylność. Obok tego bursy Polaków prze- 
oiwko prawosławiu. Tym sposobem, narodo- 
wa sprawa sgnabionej przes księży Polski, którzy 


„nkas* 
polskich. 


Proces o toast carski, 


o tytułach resyjskieh na książkach 


pism, chwaląc się ewymi stosnnkami na dworze, 
gdzie nie byli nikomn snani. Natomiast dobrze 
byli znani policji berlińskiej, której Liitsow był 
tajnym ajentem. Na tem zakończono pierwszy 


+ hd t . 8 : . f À 1 
K wa katolioka | tylko gołosłownem twierdseniem przesiąkniętego | zaprószyli wszystkim oczy ossnstwem, oszcser- dzień rosprawy. | 

FAA a, RE b nowego stu- aansnaiią wroga. Red) Wszędzie duchowień- , stwem i pochlebstwem (pia fraus), zdążyła se- Telegramy doniosły już nam, iż w Berlinie Drugi dzień był bardzo sajmnjący. Przez l 

ilon, funduszu celem podkopania praemy- ; stwo katolickie było wewnętrzną, wszędzie wni- Í spolić aię z uniwersalnymi interesami Rsymu, | rospoczął się we środę proces prasowy, który | cały czas mówiono O toastach cara, o wpływach | 
iljogo ogy w Księstwie. W wstępnym swoim kającą, wszystko niweesącą, roskładającą siłą, ! tego Rsymu, który zamienił w cienie jej królów, | powszechne obndsił sajęcie. Źródłem procesu | angielskich, o polityce rosyjskiej i t. d. Urse- ( 
= kal SE snie zwraca ergau wrocławaki wwa- a zupełna deserganisacja socjalna była jego celem, ! skłócił s sobą „bydło“ i sslachtę, poprowadsił | jest, jak wiadomo, tekst toastu, który ear Mi- | dnik biura telegraficznego Wolfa p. de Grahl | 
+% Ea tystom chodzi wyłąesnie o poparcie | do której dążyło świadomie, a która powinna : jej hetmarów na Małoroś i odwrotnie sprowa- | kołaj II. wzniósł na obiedzie dworskim w Wro- | przyznał, iż on popełnił pomyłkę, wysyłając 

, 


jemiecko ewargielickiego stanu średniego. Na- 
pot, A i ssląskie pismo, jak kłamliwemi 


<a zza OOO | m AWARE ra a: 


była stać się fandamentem jego tryumfu, jego | 


wyłącznej władzy, 


dsił Bohdana Chmielnickiego na Polskę, a dalej 
doprowadził ich wszystkich do „niemego posie- 


cławiu. Półnrsędowe Biuro Wolfa satelegrafo- 


wało, iż car powiedział: „jestem przejęty temi 


tekst toastn bes poprzedniego stwierdzenia pra- 
wdsiwekci joge w gabinecie cywilnym. 


7 
; i semysł i kupiec- Divide et impera — dsiel i panuj — ta sa- ; dsenia“ sejmn grodsieńskiego i do Stanisława | samemi tradycyjnemi uosuciami, co mój dostojny O gods. iŻ-ej przybył do sądu weswany 7 
ja wia e obrony swój roskwit | sada starego Rsymu, którą on utwierdził swoje Poniatowskiego, płaczącego nad brsegami Nawy.“ | ojcieo*. „Dostojny ojciec cara Mikołaja nie był | na świadka kanclers państwa niemieckiego Gu e 
tna „e 3 skiemu; pr sł ten roswinął się panowanie najpierw w Italji, a potem nad całym : Żałować rzeczywiście należy, że Świeć na weale przyjacielem Niemiec, których stosunki s ! Hohenlohe. Z widocznem wzruszeniem, wśród < 
rządowi pruskiemu; zemy, Ton U o 2 
«2 EN "+ —- 
| WA LEONID:  wiesączaie cy w Wydawnictwo „Dziennika ` 
I] oW] ga J » miesięcznie sł. 1-50 ot. Ą r 
s zi n kwartalala POT RSJĘ ng paa Polskiego” na podstawie zawar- 3 
na MA JMOWINCĄ: miesięc |: 57 ać > (dla prenumeratorów „Dz, Poi,") e umowy s AA E 3 p 
«c a „  kwartalaie zł. 150 ot. „Blawszczw” ma jedyne i wyłą- r 
„DZIENNIK POLSKI AE te SH wę Limi: E AEG omne prawo dawania tego tygo- 
; i w. . . sł. 8:40 ot. j 
który kosztuje : i iw Mak MA JROWIRCJI:_miesięczai, | | 2 =-80 ot dnika po zniżonej cenie. 
| am EJ "I 
- aen a m ae aa Z EZ ZZ RZRERENNEPTENZETKIENCHA POJ TE 
(16) scy muszą zginąć, bo nie umieją rachować. Dłu-  Widsiał, jak we drswiach stanął ohydny Nar- snowu w innem miejscu ukryje. Należało go nie — Cót? Zrobiłeś przezemnie dobry in £ 
gi są! A jakiż procent płaci panica ? cyz, do pająka i podobny, i czołgał się w cie- trwożyć. Wrócił tedy cichaosem na swe posła- | teres? 4 
- — Nie więcej ośmiu mności ku besbronnemu kaleoe. Potem nełyszał nie i udawał sen, który go supełnie opuścił. — Ja? A to w jaki sposób? c 
K LEJ N OT. — A siomia może płacić trsy! Ładny ra- jakik ruch, głuche uderzenie i ujrsał staroa na Doozekał się powrotu gospodarza i wtedy — A no, prsenocowałeń darmo. Kosstowało- * 
chanok. Szaleństwo popełnia ten, kto obywate- siemi w kałuży krwi. i dopiero udał przebudzenie i podsiw. by cię to najmniej rubla w zajeśdzie. Dostałeń £ 
POWIEŚĆ A lowi pieniędzy pożycza. Krsyknął okropnie we śnie i obudsił się. „ Stary był na to przygotowany, bo niósł | pieniądze na kossty, oszozędziłeś, to oi się ; 
M arji RO dziewiczównej. — To też dobrodsiejem byłby ten, coby po- ; W isbie było zapełnie ciemno. Waloząo ; gliniany dzban w wodą i zaraz objaśnił swą | chwali. Teraz mi za to nrąbiesz drew i nasta- < 
życzył na trzy. | s widzeniem mordu, Szymon zapalił ER | wędrówkę. wiss samowar. ; 
(Ciąg dalszy.) — Nie dobrodsiejem, alo głupcem; i takich : „Na foteln nie było staroa, nie było też la- | — Ten gałgan porzucił to u studni. Jatro Szymon, oburzony, chciał wybachnąć, ale w 
hwil dytował, co mniej kosstuje: | nie ma! | tarni i pęku klnosów. Widocznie wyszedł do | by ktoś ukradł —- i pić mi się chciało. No, no, | po sekuadsie namysłn poprzestał na pogardli- < 
„Btary oawię mocy Sho draódc z bu- — Wszystko niepewne na tym świecie. Ma swych skarbów. lekki mass sen, jak na młodego. Ja bo prawie | wym ruchu ramion. : 
świeca w latarni, osy jr af u progu; wroszoie ziemia swcje klęski, mają kapitały niebeszpie- Łabędzki, wystraszony tem wssystkiem, po- i nie sypiam. Za dużo jadłem s wieczora: — A gdzież snajdę drwa? — spytał. = 
Zary |; AGE e ogień roznie. | czeństwa, Nie dawno w Radni zarznięto żyda , czął złorzeczyć sam sobie za koncept noclegu — A mnie się śniła okropność. Że Narcyz : 
OBDĄ , 


ib. Rosjabnity się tedy kąty sknera wydobył 
m Pattee, Ssymon "50 swej  kobiałki 
okleb, wędlinę i wódkę i, nio nie mówiąe, jedli 
eciw niebie. 
"Po "hwili stary serknął ras i dragi na ko 
i ł ślinę i wreszcie rzekł: | 
pok Wiejska szynka! Dawno nie jadłem. 
W mieście nie umieją przyrządzać. Debrse się 
anat miewasz, kiedy tak na żołądek nic nie ża 
zyk Pracuję ciężko, zarabiam nozciwie. Mogę 
jekć se spokojnem sumieniem. Możs pan pozwoli 
i e? 
bie i aik. skosstować. W moim wieku 
zdrowo dażo jeść wieczorem. 
Pomimo to odkroił sobie połowę sapasn i za 


ozął chciwie pożerać. 


nio 


kapitalistę. f N ! 

Ssymon rzucił to od niechcenia, udejąo, źe ų 
nie widzi wsroku sknery, który jniespokojny wpił ! 
się w jego twarz. Opamiętał się jednak i rzekł , 
obojętnie : 

— To też najszczęśliwszy taki jak ja. Ży: 
je s dnia na dzień, fantnjąc te graty, które mi | 
zostały sa cały majątek, 

— Jednakkże i pan niu jast wolny od na- 
paści| Ten esłowiek nie wróci. Trseba panu 
o uczciwego sługę się postarać. 

— Znajdzie sią! odparł wymijająco 
stary. 
Podczas tej rozmowy sprzątnął bardzo zgra- 
bnie resztę szynki do ssufłady w stole i znowu 
z sawińcią patrzał na zapasy Szymona. 

Ten jednak saprosin nie powtórzył, więc 


w tej okropnej jaskini i postanowił wynieść się 
bes pożegnania. 
Miał w tej chwili prseczncio, a raczej prse- 


pana zamordował, Czemu pan drzwi nie ryglnje ? 
— A jakże, zasuwy berpieczne. Zresstą 
goły rosboju się nie boi — odparł stary, ale ręce 


wiadczenie, że tu będzie mord, krew, że on | mn drżały, bo płomień latarni się chybotał. 


w to zamieszany będsie fatalnie. 

Ogarnęła go panika. Zabrał swoje manatki, 
snalasł po emacka drzwi i wyszedł. 

Długą chwilę orjentował się w ciemności, 
wreszcie ruszył w stronę rezwalonej stajni. Ro- 
smiękła siemia tłamiła odgłos jege kroków, 
nagle stanął. 

W jednem se srujnowanych domestw zoba- 
czył ńwiatło, ale tak nisko, że widocznie był 
tam jakiś otwór do piwnic. W pierwszej chwili 
chciał tylko smykać, ale po namyśle położył 
się na ziemi i sajrzał w głąb przez szczelinę 
murowaną, obrosłą chwastami. Nikogo nie soba- 


Zgasił ją i sapewne w foteln do sna się nloko- 
wał, bo Szymon najmniejszego szmeru więcej 
nie nsłyszał. 

On beszennie przeleżał do rana. Myślał 
s goryczą o tych pieniądsach, których kult 


, muj i przynieć mi tutaj. 


mmo nA m M | t 


upadla i których brak demoralisnje najszlache- 


tniejssych, których pogardy nancsa najwyższy 
ideał, a bez których najszczytniejsze dsieła du- 
eha i myśli obyć się nie mogą. 


/ binek. 


I słorsecżył im, i pożądał ich na ratunek | 


przyjaciela, i brzydsił się tym starcem besdu- 
ssnym, i pragnął go sobie zjednać i wresseie 
w tej gmatwaninie myśli sam sobie wydał się 


— Ze starego parkanu, tylko ówieki wyj- 
i amowar znajdziesz w 
sionee. Herbaty nie pijam, tylke gerzkie siółka 
bardzo na żołądek skuteczne. Jeśli masz horba- 
tę, możesz s mego samowara skorzystać, Bes 
śniadania nie odehodź, bo chłodno! 

Szymooa nareszcie śmiech ogarnął, Ta na- 
gła uprzejmość stosowała się do sapasów w jego 
kobiałce. Gdy ją otworzyył, stary jnż bes we 
zwania zaczął nżywać, stał się też rozmowniej 
szym 

— (Cóż cię sprowadza do miasteczka? 

— Sprawy Sądowe se salachtą s Du- 


— Aha, stara historja. Ja się nigdy nie 
prawowałem, ani wierzyłem w loterję. 

— To też to pana rządy w Sokołowie na 
gromadziły tych spraw. Nikt nie pilnował cało- 


A sk rzej mości. stary na fotelu się skarczył, ręce schował w rę- | ezył, tylko posłyszał brzęk kluesów i domyślił , wstrętnym. bsi granic, „ ANI lasów. To pan wychował t 
m m e H S aE i kawy i zdawał się usypiać. się, że była to jedna s kryjówek marszałka, wit zaledwie rozjaśnił okno, gdy się legjon złodziejów i rabnsiów. 7 ig 
a Z tace: Łabędski. Ssymon saspokoił głód, kobiałkę samknął Tedy interesy Sokołowa natchnęły go inną zerwał. — Mój drogi, ja pilnowałem dochodu i mia- 


— A tak. Z mcjego majętku, który mi wy 
darto! Cóż tam, ruins, słyszę ? 

— Bac 

, ale pan Saweryn 
> Chcę wierzyć, 


majątku nie straci. 
ale to trudno. Ọni wasy- 


Boże. Czasy ciężkie, interesów | 


i wyniósł się w kąt pokoju, gdzie na starej ka- 
napie obrał sobie na noc posłanie. 

Węgle popielały w kominie i prsy gasnących | 
tych blaskach widział jeszcse sępi profil skąpca 
i widsiał go dalej we śnie, tylko jnż nie samego. 


myślą. Widocznie eknora, wystraszony wypad- 
kiem i ncieczką Narcyza, skarby swoje przeno- 
sił w nową skrytkę, słodsiejowi niesnaną. Qłdy 
sa powrotem nie sastanie Szymona w isbie, 


będzie go podejrsywał o sspiegostwo i skarb 


Marszałek drsemał, skałeny na fotelu, ohy- 
dny w swej szpetocie i brnudach. Szymon nie 
mógł na niego patrzeć, choiał się wymknąć nie- 
pastrzeżenie, gdy skrseczący głos starego sa- 
trsymał go. 


łem sa sazadę brać s majątku a nie dawać, bo 
to potwór, co oddawać nie zwykł. Teraz inno 
teorje. Wkłady, wkłady, kontrole, dozór! No, 
no, resultat pokaże, czyj system był lepszy. 


(Oiqg dalszy nastapi). 
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głębokiej ciszy w audytorjam, składał kanclerz 
ks. Hohenlohe pod przysięgą swoje zeznanie. 
Stwierdził przedewszystkiem, że nie udzielał 
ani andjeneji, ani informacyj oskarżonemu Lesc- 
kertowi. Na drugi dzień pe toaście cara, kiedy 
książę się ubierał, zaanonsował kamerdyner, te 
jakiś młody csłowiek, przedstawiający się jako 
dsiennikars Lsckert, prosi o chwilę rosmowy. — 
Książę odmówił temu, wymawiając się brakiem 
czasu. Pomimo to przybyły nie ustępował w 
swem żądaniu, twierdaąc, że ma ważne wiado- 
mości do udsielenia. Kiedy kancierz, ubrawszy 
sie, przechodził przez przedpokój, w którym stał 
Leckert, tenże przystąpił de niego i zapytał, 
kto będsia następcą ks. Łobanowa: br. Kapaist 
ezy Saysskin? Książę nie zrozumiał go, ale nie 
chcąc rosmawiać, poszedł ku drswiom, nia za 
t-symując się całkiam, i pozostawiając pytania 
bez odpowiedzi. Całe zajście wydało się księciu 
tak błahem, że wkrótce o niem zapomniał i do- 
piero wskatek tego procesu. wypytawszy się ka- 
merdynera, zdołał ałożyć w pamięci to wszy- 
stko, co na rozprawia zeznaje. 

Następujący świadek, sekretarz stanu Mar- 
schall, złożył bardzo jasne i stanoweas zeznania, 
które na wynik procesu rozstrzygajacy prawdo- 
podobnie wpływ wywrzeć muszą. Świadek nie 
widział nigdy w życiu Liltz>wa, ani nie znał 
Leekerta. Dokładnemi, esobistemi zeznaniami 
wszystkich urzędników w ursędzie spraw sa- 
graniosnych zostało niewątpliwie stwierdzonem, 
że także żaden z nick nie miał stosunków s 
Lackertem. 

Os się tyesy samego toasta, Mar:chall spi- 
sał sobie na miejscu dosłowne jego brzmienie, 
bo wiedsiał, że stenograf nie umie po francusku 
stenografować i mógłby popełnić jaką pomyłkę. 
Pomimo, że toast, głokao wypowiedsiany, mū- 
sieli wszysey srosumieć, świadek, nie ufając 
sobie w tak waknej sprawie, przedłożył tekst 
de weryfikacji jednemu s dostojnków s orszaku 
sara Brzmienie toastu przed jego =ygłoszeniem 
było absolutnie mie znane i weselz:e wieści o 
poprzedniem udzieleniu ge kouuko!w.ek, 
zupełnie bezpodstawne 

Z wielkiem zdumieniem wyczytał bar. Mar- 
schall 
nikach powstała burza z powodu dwósh odmien- 
nych wersyj toastu. Świudek nie wątpł od 
pierwszaj ehbw:li, że biu Wolffa podało tekst 
niedokiednie, a'e nie ozycił żaanych dochodzeń 
w tej sprawie, ponieważ wyj:ń iemie tej sprawy 
należało do gabinetu cywilaego Powróeiwszy do 
Berlipa dopiero, pozcał swiadek artykały pism 
Die Welt am Montag i S'aetsbürger Zty., oma- 
wiające sprawę wersyj w tosście cara. Zarzuty o 
prowadzenie pobocznej polityki i o intrygi dwor- 
skie obarzyły świadka, ale nie przykładał do 
vich znaczniejszej wagi. Dowodem tego jest oko- 
licsność, iš na zapytanie radcy legacy:nego 
Hamanna, esy nia byleby wskazanem ogłosić 
j+kiego sprostowania, odpowiedział, że uprawa to 
politycem e zbyt błaka, a aressta wyjaśnienie 
kwestji należy co najwyżej do bnra Wa ff. 
Biuro ogłosiło też rzeczywikcie swoja demanti 

Baron Mars kali nie ograniczył sią do chja- 
śnień samej tylko sprawy fałszywych wersyj 
teasta eara. Nawiąsawszy do szeregu artykułów, 
w których Staalsburger Ztg. od dłuższego czasu 
uderza na ursąd spraw zagranicznych, rospo- 
czął objaśniać wszystkie niesnane tajemnice po- 
lityki beri ńskiej. Mianowicie epowadał o kon- 
fl koie międsy Kóllerem a jenerałem Bronsartem. 
Komisarz Tausceh mał swoją relą także w tej 
sprawie, pon'eważ obaj wymienieni ministrowie 
otrzymywsli od niego znpełnie fałszywe wiadomo- 
ści o autorach napadających na nich ąrtyknłów 
dziennikarskich. Bronsartowi powiedział 
Tausch, że artykuł Münchener Newmeste Nachrt- 
chtew pochodzi z biura prasowego ministra Kül- 
lera, co było oałkowicie fałszy wem. Kiedy innym 
rzzem pojawił się w Këln Ztg  artykał, zwró- 
cony przeciwko szefowi gab:netu wejskowego i 
tak zwanemu  rządewi  pobocsnema,  słożył 
znowu Tansch przes Liitsewa urzędowy rapert, 
że artykuł wyszedł s urzędu sprew zagrani- 
eznych, ca było znowu zupełnie fałusywem. 

Baren Marshall przedstawiał także, iż nie- 
słusznymi są aarzaty pism antisemickicb, jakoby 
on spowodowsł upadek Kóllera. Kóller upadł 
wprawdsie, jako ofiara inirygi, ale wina aie 
cięży ani na ministerstwie wojay, ani ha urzę- 
dzie spraw zagranioznych. 

Rosprawa trwa dalej. 


KRUNIAA. 


Biarjusz wows: 

Niedziela 6 grudnia. 

O godz. 12. w połndaie w s»ll rataszowej walne 
zgromadzenie Tow. przyjseół uczącej się młodzieży. 

O gsdz. 3'/, pop walne zgromadzenie cdłsiałn 
lwowskiego gal Tow. gospodarskiego. 

W „Skale“ o godz. 5. św. Mikołaj. 

W Kole literacko-artystycyaem o godz. 6. wiec. 
nroczystk ść ów. Mikołaja. 

W „Sokole* o godz. 6. uroszysty wieczór. 
wieczorka wieczornica dla całouków. 

Na Strzelnicy uroczystość św. Mikołaja połą- 
osoa z wieczornicą dla członków Strzelnicy i ich 
rodzin. 

W zali Tow. ochotniezej straży pożarnej „Sokół“ 
przedstawienie amatorskie. Początek o gods. 7 wiecz 

W „Jednośsi*, stow. katolickicb rebutników po- 
gadanka. Poosątek o godz. 7. wiecz. 

Teatr hr. Skarbka: popeł. ęŻSłnierz królewej 
Madagaskaru“, krotochwila St. Dobrzańskieg:, wie 
ezerem „Czarodziej s nad Nila“, opera komiczna Hen- 
ryka B. Smitha, muzyka Wikt. H»rberte 


Wiadomości osobiste. Dyrektor poczt i tele 
grafów p. Jaa Seferowics, powrócił z Wiednia i 
objął urzędowanie. 
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dopiero w kilka doi potem, że w dzien- ' 
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orderu Wehodzącego Słońca. W tych daiash poseł 
japoński w Wiedai p. Takahirau wręczył ten order 
h. Gołuchowskiemu w imieniu swego monarchy. 

SŚrogą zima tegoroczna daje się bardz» do- 
tkliwie we znaki ptactwa i... tym nieszczęsnym pa- 
rjasom losu, którzy ani ciepłego odzienia nie mają, 
Bui dostatecznej strawy, ani ciepłego kąia O pta- 
ctwie stosunkowo więcej jeszcze myślą ludziska i 
nie ma prawie domu we Lwowie, glzie nie aypanoby 
okruchów jadła dla biedaków skrzydlatych A ileż 
natomiast mamy takich domów, gdzie pamiętaaoby 
nstawicznie o strasznej nędzy bliźaich, którym mróz 
i głód wnętrzności szarpie, gdzie wedle sił staranoby 
się łagodzić do łes pornszające ubóstwo prześlado- 
wanych przez życie istot? Odpowiadź na to pytanie 
pozostawiamy wszystkim ludziom serca, których jest 
znowu Boga dzięki wielka jeszcze. liczba w naszem 
społeczeństwie. Zwracamy jednak ich nwagę, że po 
między tymi wydziedziczonymi przez Opatrzność 
zdarzają się nawet ladzie, którzy nie z własnej 
winy doczekali się na stare lata głodu i łachma- 
nów żebraczyh, którsy owszem siły swoje sterali i 
mienie całe utracili dla sprawy narodowej. Mamy 
zwłaszcza na myśli tych nieszczęśliwych a szlache- 
tnych rozbitków z walk naszych z Moskwą, z któ- 
rych jednego — pana L K. — pragnęlibyśmy jak 
najgoręcej polecić w tej chwili miłosierdziu naszych 
kół patrjotycznych. Honwed s roku 1849, późowlej 
uczestnik powstania w rokn 1863, dziś starzec 
siedmdziesiątkilkoletni, dygoce od zimna 
i głodu w podartej marynarce, śpi na strychu w 
jednym z przedmiejskich domów, ani rnz ua dzień 
nie może się posilić łyżką ciepłej strawy. I trudno 
inaczej, sko.o ma zaledwie marne 6 zł. na miesiąs 
subwencji od Towarzystwa opieki nad weteranami. 
Boże miły — a tyle tyle tysięcy każdego dnia wy- 
rzucają za okno i bogacze i marnotrawcy bezduszni.. 

Może tych parę słów wpaduie i w takie ucho i 
poruszy bodaj na chwilę to serce polskie, które bądź 
co bądź obumiera czasom, ale Rie na zawsze... 
Wszelkie datki dla tego tułacza-Żołuierzą-nędzarza 
prosimy nadeyłać do naszej adminietracji. 

Q przeniesienie rogatak miejskich po za gra- 
nice przedmieść B.elowska i Pasick czynią starania 
mieszkańcy tyeh przedmieść, leżących po za rogatka- 
mi: Łyczakowską i Sichowską. W tym celn odbędsie 
się w bieżącym miesiącu zebranie mieszkańców obu 
tych przedmieść, na którem uchwalonem  będsie wy 
sł.nie petycji w taj sprawie do rady miejskiej. 

PomĘsik Fredry, 
Akademickim, będzie gotowy w maju, 
czasie zobowiązała się go dostawić wiedeńska fabryka 
odlewów w bronzie. Firmie tej lwowskie „Koło lite- 
rackie* poleciło odlanie posągu w bronzie. Uroozyste 
odsłonięcie pomnika odb.dsie się w pierwszej poło- 
wie czsrwca 1897 r. 

Temperatura Barometr opada. 

Wosoraj była najwyższa temparatur: — 14 40., 
na niższa — 175'C0. 

Opad śniegn 2:0 mm. 

Jubileusz As Kiakowskie koło pań tow. 
„Szkoły ludowej” postanowiło w dniu 14. bm. wrę- 
czyć swemu prezesowi, Adamowi Ao'nrkowi :«- 
miątkowe album z arka zami podpisów jego ezoicieli, 
wraz z zebranym na bndowę *zkoły polskiej w B ałsj 
kapitałem. W tym samym dniu urządza koło pań 
przedstawienie teatralna, Ra program którego złotą 
się utwory poety; dochód również wzmocni kapitał 
budowy szkały polskiej w Biały. 

Trzydziestolstui jubileusz Adama Asnyka ob 
chodzić będą w [:wowie uroczyście w niedii:lę, 
13. bm.: Koło meski tow. „Szkoły ludowej“, ores 
Czytelnia akademicka u:rądzają w tym dniu na do- 
chód szkoły polskiej w Białej uroczysty wieczór 
w sali „Sokoła“. 

Władysław Żsleński, dyrektor konserwatorjam 
muzycznego w Krakowie, przygotował na uroezęstość 
jubilenszową dra Anyta kantatę. którą w doia jā- 
bileuszu na żądanie komposytəra odképiewa w teatrze 
chór „Lutni“ krakowskiej, 
Steibelta. 


który ma stanąć na placu | 
gdyż w tym . 


DZIENNIK POLSKI : dnia 6. Grudnia 1896 r. 
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odczyt dr. Emil Duaikowski, profesor uniwersytetu 
lwowskiego na tamat „Z kraiay cudów nad Y-+llvw- 
stonem* (z demonstracjam:). Początek o godz. 7'/ą 
wieczorem. 

Wieczór Mickiewiczowski, urządzony stara- 
niem Tow. bratniej pomocy słuchaczów weterynarji, 
odbył się we czwartek w sali Kasyna miejskiego. 
Publiczaość zebrała się niezbyt licznie, ci jednak, 
którzy zgromadzili się na sali nie mieli zaiste pə- 
wodu żałować że mim» dokuczliwego zimaa panu 
jącego od dni kilku opuścili ciepłe ogniska domowe, 
a przybyli na koncert. W koncercie tym brała udział 
spora gromałka młodych sił amatorskie: i wywią- 
gała się z zadania d skonale. W pierwszej linji wy- 
mienić należy bardzo piękiy śpiew pani Mayerowej ; 
grę na wiolvaczeli i fortepianie państwa Jarońskich 
i na skrzypcash p. Nadwodzkiego, dalej śpiew p. 
0. Sacka, deklamację p. Władysława Janikowskiego, 
grę na fortepianie panny Rojek, oraz udatne przed: 
stawienie piarwszych trzech scen z drugiego aktu 
„Konfederaci Barscy* nieśmiertelnege wisszeza Ada 
ma. Doskoaale wyćwiczony chór amatorski odśpiewał 
dwie piosnki Moniuszki w układzie J. Galla. Pana- 
mi koncertu były sałowe wstępne, wypowiedziane 
przez p. Juljnsza Fcchtera, jakoteż pełne światłych 
myśli zakońszenie, wypowiedziane przez profesora 
Pictrowskiego. 

Wiaczór kwartetowy dany onegdaj w towa- 
rzystwie muzyczaem udał się znakomicie pod wzglę- 
dem artystycznym, za co gorąca słowa uznania na- 
leżą się po. Wolfsthalowi , Siadkowi, oraz pp. Pu- 
likowskiemu i Polińskiemu Między produkcjami 
kwartetu śpiewała panna Srzeniawska pieśni polekie 
i niemieckie. Szozegółowe sprewozdanie z tego wie- 
czorku podamy jutro. 


Kółka rolnicze zbajdują wielkie uznanie sa 
granicą. Przed kilku tygodniami wysłało rosyjskie 
ministerstwo rolnictwa włalającego dobrze po polsku 
urzęłaika do Lwowa, abn zbadał dokładnie nrzą 
dzenie naszych Kółek rolniczych. W tym samym e-lu 


wysłało swego delegata węgierskie ministerstwo 
spraw wewnętrznych. 
zai" RO. od 1 


* Wydział towarzystwa „Brataiej pomocy“ 
słuch_ezów wszechnicy lwowskiej, z rozpoczęciem się 
roku administracyjaego przypomina pp. adwukatom, 
notarjuszem i publiczności, że pośredniczy znpełnie 


, bezinteresownie w wyn jdywaniu cdpowie nich kan- 
( dydatów na zgłaszane posady biurowe i lekcje tak 


| 
j 
i 


w miejscu, jak i na prowincji. Aires: ulica Cho- 
rążczyzny |. 11 II p. Biuro otwarte codziennie między 
godz. æ12—1 w połu nie. 

* pogadanka w katolickiem stowarzyszeniu ro- 
botaników „Jedność, odbędzie się w niedzielę o 
godz. 7. wieczorem w lokalu własnym przy ul. Kó- 
permika l. 7, na którą do licznege udzialn członków 
zaprasza wydział. 

* Na zalożenie bezpłatsych czytełń polskich 
w Białej na Szląskn i Bukowinie — tam, gdzie za- 
nikiem Świadomości naredowej zagrożone kresy nasze 
— odbędsie się loterja gospodarska w d. 13. bm. 
w ujsżizalui „Sokoła“ w Krakowie: Komitet, mający 
ua cela z doshodu z niej, w tym jeszcze rokn otwo 
rzyć w tych imiejscowuścizch czytelnie polskie, zwraca 
się do 8 łaczeństwa 0 poparaie usiłowań komitetu 
prze nalsyłanie fiatów, datzów pieniężnych lub 
książek. 

* Zgromadzenie tygodniowa Tow. politechal- 
czaego odbęizie się w środę d. 9 bm. o godz. 7. 
wieczorem (Rynek 30). Na porządkn dziennym wy- 
kład p. Wdadysława Kolxierskiego „O wodoviągach i 
kenulizucji miast.“ 

* Towarzystwo gimnastyczńe „Sokół“ we 
Lwowie urządza das w nedzielę d. 6. bm. jako w 
13 lein'ą rvczniog wprowadzeua się d- własnego 
gmachu uroczysty wieczór, z łaskawym współudzia- 
łem panny Oiyi F. i pp W. Grabińskiego, artysty- 


' śpiewuka, Ł  Nsdm dsriego i prof. Marjana S:gnio. 


pod dyrekcją p. Adolfa ` 


W Towarzyst=la krak. wzajemnych ubazpie- ' 


Cz6ńcd 1. grudmia rb. awansowali: a) Przy dyrewci 
w Krakowie: Na adjunktów II. klasy : Tadeusz Bu 
trymowics i Ludek  Bereżyński. Na asystenta I. 
klasy: Włodzimierz Malogewski. Na asystentów II. 
klasy: Jan Filipkiewicz, Haaryk Broniewski i Sta- 
nisław Łubieński. b) Przy reprezentacji we Lwowie: 
Na sekretarza II : Władysław Bielański. Na adjon- 
krów I. klasy: Franciszek Romański I Stanisław 
Wejda Na asystentów I klasy: Jan Kuźmicz, Ro- 
man Horodyski i dr. Cziestyn Podlew-ki. Na asy- 
stenta II klasy: Gustaw Podwyszi Ński. 

Ze Sziąska pruskiego. Katolik pisze: W a0- 
bcte sdarzyło się w Byiomin oocś dotęd n'esłycha- 
nego. Towarzystwo górnoszląskich przemysłowców 
chciało wiecsorem w sali „Domu katolickich związ- 
ków“ urządzić wieczorek Mickiewiczowski dla człon- 
ków i ich dorosłych krewnych. Miał być odczyt, 
deklamacje i śpiew. Zarząd zameldował parę dm 
przedtem ów wieczorek, Na policji ustnie oświad- 
czono, iż wszystko jest w porząiku. Zreeztą pli- 
oja nadesłała pobwiad:zenie zameldowania „'ebra 
nið“ ma Sobotę, chociań towarzystwo zameldowało 
„uroczystość pumiątkową* (Głeddchtwissfeier). N.e 


przyj uszczując, że będą jakiekolwiek trudności, albo- 


Po ; 


` ezący zagaił kilka słowami 


wiem od lat siedmiu urządsało towarzystwo wie 
ozorki bez przesskód, przybyli członkowie z rodsi 
nem! dość licznie na salę. -Było także dwóch poli- 
cjeutów Hanuebohm i Halapnik, a nawet inspektor 
Bender zajrzał dwa razy na salę. 

Gdy śpiewacy odśpicwali „Bracia rocznica“, za 
brał Hannebohm tekst spiewu od dyrygenta, na- 
stępnia kazał wyjsć kob.atom, 8 gdy  przewodni- 
wieczorek, Oświadczył 
mu, ż6 ani on, . ni Halapnik nie umieją rak dobrze 


po półsku, iżby mogii wszystko zrozumieć i sku: 
terznie dozoroweć zabreLie. Dla tego żąda, aby 
| wszystko odbyło się po n.emiiecku. Na to odpo- 


, wied.isł przewodniczący, 
| dzo g» dziwi, 


Kalenuarz. Niedziela (6.): Mikołaj b. Wschód , 


słońca 0 godzinie 7. minut 41, zachód 
dainia 4 

Kaiendarz rybacki. Woino łowić: bolenie, jazie- 
węgorze, czeczugi, klonki, szczupaki, lipienie, gło- 
wacice, świnki, wyroznby, ozopy, sandacze, brzany, 
eerty, leszcze. Od 15 bm, łososie i pstrągi 

Mianowania. Prezydjiam krajowej dyrekcji skarbu 
zamianowiło koncepistów prokurxtorji skarbu: dr. Jó- 
Zefa Horszowskiego, dr. Kugenjasza Łopusz. Ńskiego 
i dr. Jana Miczyńskiego sdjonktami, a kencypienta 
prokaratorji skarbu dr. Maksymiljana Lewickiego ken- 
cypistą w etacie galicyjskiej prokaratorji skarbu. 

O:znaczen 6. Minister spr.w zazraniczarcli hr. 
Gołuchowski otrzymał wielką wstęgę jap: ńsklego 


Dla (rze 


. wać 


Że takie oświadczenie „bar: 
albowiem włuśnie Hunnebohm i Ha- 
lupu k dozorowśli od lat kilku zebrania towarzystwa. 
Towarzystwo j*at polskie, dla tego nie będzie cbrad 
niemieskich Przewodniczący zamknął posiedzenie i 
ezłonkowie rozesz]i się zupełnie spokojnie. 

R'zumie się, że towarzystwo poczyni odpowie 
daie kroki, aby takiemu postępowaniu policji ko- 
nisc położyć. Podług  konstytacji pruskiej mają 
wszyscy obywatele państwa pruskiego prawo odby- 
syromadzenia. Na tych zgromadzeniach zaś 
mogą używać języka jakiegokolwiekbądź, mianowicie 
tek polskiego, o czem istnieje nawet wyrok najwyż- 
szege sądu sdministracyjnego (Oberverwaltungsge- 
rieht) z dnia 26 września 1876 roku 

Odczyt Ze Szryja donoszą nam: Na dochód 
ubogieh wstydzących się żebrać i zostających pod 
opieką Tow. św. Wincentego A Paulo, wygłosi w 
tutejszej sali kasynowej 


, książkach: Po. K b_arasowski ;, L i B 
: 38, J. birkenmazer Y, E. Czapelski 4, Jd. 


l Mik] Sv- AE 


urządził skład 


Początek o gedz. 6. wieczoreta. Pu wieczorku odbę- 
daie się wieczornica. 


Skiadzi aa Ca:6 BżyłaGzne5ai 
szdawp 
Dary dla bezpiatiej wypoł ezalni nadesłali 


pablidzuej ISU s- 


w 


CLOWa 4, K K 35, K Ro inkiewicz 5 w pieniądzach: 


Urytelni» dla kebi t ws Lwowie ezęść dochodu z odczytu | 


M. Konopnickiej 2: zt, J. Klemenatowieczowa I at Upra- 
aLa Bię o dalsze dary pod adresą p, Zofji Poznańskiej, 
Lwów ulica Opata Hofmana (boczna Piekarska 5), 


Zmarli 
Marja u Koratniekich Peluszynsk a, żona za- 
rząd:y dobc skarb'wych, zmarła w Uširopica data 23 
listepada, przeżywszy 56 lat 

Ludwik Zdsóńsk i, emerytowany rsdza apelaay ny, 
radca dworu, kawaler orderu żelaznej korony, zmarł w 
Krakowie dnia 4 giudaa Zmarły był bratem pensjono- 
wanego uadprokuratora państwa 


Ignscy Kości ński, profesor gimaazjalay w Pod- i 


górzu, zmarł w $9 roku życi». 
Teodor br 

sąda krakowskiego, w/aść dóbr ziemski: b, zmarł w Kra- 

kowie w öl roku życi. Pogrzib odbędsie się w Trzeianie 

7. grudnia 

CE E owi o NOP 
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PEAT PE E PRON" srary<z 2, 


Repertoar teatre!ny. W teatrze br. Skarbks : 
Dziś w niedzielę popołudniu o godzinie 3 „Żołnierz 


trólowej Madagaskaru“, krotochwila w 3 aktach 
St:uisława Dobra ń.kiego; wieczorem 0  godzinis 
pół do 8  pOzurodziej z nad Niln*, opera komiczaa 


w 3 aktach Wiktora Herberta; jutro w poniedala- 
ł=x „Ninihs*, wodwil w 3 aktach Najaca i Hm 
nquma; we wtorek popołudaiu o godzinie 3 
„Oello“, trugedja w 5 aktach Szekspira ; wiecz:- 
rem 0 godzinie pół do 8 „ Sprzedana narzeczona”, 
ozera komiczna w 3 ekitach Fryderyka Smetany. 
Rękopis Koperolki Pref:sor Stu iniozka w Pra- 
dze w książce niedawno wydanej opowiada szczególną 
historję: Praga posiada największy skarb literatury 
ludzkiej, posiada klejnot, którego wartość duchowa 
przewyższa wszystko, cokolwiek ludzkość posiada. 
Jestto rękopis Kopernika „De revolutionibus 
orbium coelestium * Rąkopis ten jest własnuścią ro- 
dziny hr. Nostixów. W r. 1832 przy robieniu inwen- 
tarza majątzu oceniono ten skarb na 30 ct. 
Tnq 


Z sali koncertowej. 


Busthovsn - kwartet smyozkowy op 59 
nr. 38, Svendsen — kwintet smyeskowy, wśród 
tego intermesso wokalne: pieśni Moniuszki, Z3 
leńskiego i Schumana, oto pięknie zrobiony 
program ouegdajszego wieczoru kwartetowego w 
tewarsystwie musycsnem. I nietylko zrobiony, 
ale i wykonany pięknie; a zajmujący zarówno 
treścią awą bogatą jak i szczegółami interpre- 
tacji, obmyślonemi artystycznie i wprowadzone- 
mi w czyn s precyzją i życiem, jak na grono 
dobrych muzyków przystało. 


Biegeleisanonie ' 
Klemen-iew!- | 


Christiani, były prezydent wyższego | 


ołaj cukierków czekoladek 5 
i podarunków 


- - 


Co de treści, to była ona, jak same imiona | 


wskazują, w pierwszej połowie wieczoru klasy- 
Gzną — chociaż nie jestto ów Beathoven s pier: 
wszego okresu, ale Bssthovsn smutnem okiem 
spoglądający w  przyssłość z drugiej zań 
skrajnie romantyczną, bo Svundsen sądzony s 
kwintetu swego, to jeszese epigon sskoły Schu- 
manowsko-Mondelssohnowskiej, ale pełny już 
ideałów nowoczesoycb, zabarwionych w dodatku 
północnem światłem Skandynawii. W pierwszym 
więc rzędzie w utworach tych, w ten spesób 
zestawionych, zainteresować musi zamyksjący 
się w nich proces psychiczny — u największe- 
go z geujuszów prsassłokoi i u jednsgo s naj- 
wybitniejszych talentów teraźniejszości. Nie sa- 
puszczając się jednak aż w głębie tych dwóch 
dusr, znachodzi słuchacz w kompozycjash tych 
całe światy tonów odrębne, a przyknwające u- 
wagę u BeothoTena siłą, wyrazistością i powagą 
linij — u Svendsena kolorytem, migotliwością 
świateł | wdziękiem melodji często prawie smy- 
słowym. Odrębność tych światów dobitnia się 
zaznacza w każdej części ntworów: Beethoven 
rozpoczyna nastrojony uroczyście, A następnie 
prowadzi i rozwija swe myśii z całą logiką mę 
ską, dając im w końcu porywające swym ru- 
chem  polyfonicznym szakeńczenie — Svsndsea 
rzuca całe garkcie pomysłów, koncentrując siłę 
swej fantazji kompozytorskiej w temacie z war: 
jacjami, wydobywa s niego kombinacje ciekawe 
s dJażniące słuchacsa, a kończy finałem lado- 
wego pokroju. Zaiste, trudno oświadczyć się za 
którymś s tych dwóch światów — jeden wsbn 
dza w nas podmw i cześć, drugi pociąga gwał- 
townie, jak wszystko to, co nas dsisiejssych 
bliższe, w czem życie nasze wypowiada się « 
energią i siłą. Żadna też krytyka nie ma prawa 
potępić utworu Svendsena dlatego, że istnieją w 
tym dsiale muzyki kiasyczniejsze, spokojniejsze 
i dojrzalsza dzieła — gdyż sawsze pozostanie 
ono dziełem talentu, świetną eksplos(ą młodsień- 
czej twórczości, pełną melodyjnej, świeżej in- 
weneji. 

Co do wykonania, nie mamy nic innego dla 
naszych kwartecistów, jak tylko słowa żywego 
uznania. Nie będziemy twierdzić, że było ono 
wszędzie równie doskonałe, ale całość dawała 
najzupsłniejsze artystyczne zadowolenie, wno- 
sząc sią w nustępach niektórych do prawdziwie 
imponuiącsj potoczystości (finał w kwartecie 
BeethcYena) i subtelności bardso delikatnej ( war- 
jaoje w kwintecie Svandsena). Duszą wykonania 
są zwyczajnie u nas we wssystikich kwarteto- 
wych kombinacjach profeiorowis Wolfsthal i Sla- 
dek, obej na wskróś artyści, a przytem prakty- 
ey rutynowani w udzielaniu wskazówek i pro- 
wsdzenia całego kwartetawego ansamblu — im 
więc w pierwszym rzędze chwała sqkcesu 
wozorajszego się należy. Obok tych najzasłużeń- 
szych udziału prof. Jackl i dwaj uczniowie kon 
sorwatorjam pp. Paiizowski i Poliński. W tych 
ostatnich leży jnz daiszy ciąg obecnej pracy — 
przyszłość. Wykestaiceni przes prof. Wolfsthala 
i wychowani w dachu poważnych pojęć o sstnce, 
bedą oni z pewnościs i nadal gorliwie współ- 
działać w tym kwartotowym ansamblu — a ra- 
dzibykmy jak najszęściej spotykać się z nim na 
estradzie. 

Za myśl dubrą uważamy zawsze, umieszcze- 
nie stosownej, wokalnej produkoji wśród kwarte- 
tów; odświeża to myśl słuchana odmiennością 
dźmiękn i wreszcie otwiera podwoje komposytę- 
ram pieśni — a nalożą 0u6 również do mazyki 
kemeralrej. W piątkowym wieczorze z całą 
uprzejmoboią wzięła udsiał pańna Srzeniawaka 
nczenica prof QGatsbachera (ieśli się nie myli- 
my), stąd teś dobre jej chęci przychylnie acenić 
należy. Artystycsna strona śpiewu jej wymaga 
jednak pracy i kierunku właściwego, ale sda- 
niem naszem, t. zw. metoda wiedeńska nie jest 
tym właś:rwym kierunkiem. Ze wzglądu na mło- 
' dość Spiowaczki i objawiający się w śpiewie ta- 
. lent, wyda jej życzyć zwrotu jak najpomyślniej- 
szego w cbranej karjerza. 

St. Niewiadomski. 
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aj » $ à 5 = de ., 
Rada panstwa 
(Tałagramy „Dzianaika Pajsk:sqa".) 


Wieceń 5 grudnia. (Z izby posłów) Na 
wczorajszem posiadzenin akcheeoco dyskusją ie 
neralną nad astawą o podatkn giełdnwym i prey- 
stąpiono do dyskusji szczegółowej. 

P Grassa omawiał paszczególna parzgrafy 
projektowane) ustawy, proponował rozmasiie po 
prawki, a w końcu wniósł, aby rzad kantory 
ı wymiany uznał ma przemysł konoesjonowany 

i aby odpowiednie w tym celu wydał roso0rsą- 

dzenia. Rosporrądzenia takie przeszkodzłoby — 
| sduujiea mowcy — ciągłemu powstawaniu Ceras 
| tą nowych kautorów symiuny, któro w istocie 
| rosca jak grzysy pe deszczu. 
| P. ks Scheicher, antysewita, wnosi, aby 
izba uchwala suprowadzić wyższy podatek gieł- 
dowy Niż rząd proponuje, a mianowicie, aby za 
każdy załatwiony teros (sch!'us:) m papierami 
przynoczycemi dywidendę, opłacało cią 1 zł, 
przy innych sab intareszch 50 ot. W końcu 
wnosi mowca, aby ustawa ts weszła w życie już 
gz dniem 1. lipca 1897 r. 

P. Hauck, antisomita, również domaga się 
podwyższenia proponowancgo prsez rząd poda- 
tku od interesów giełdo wych. 

Minister skarbu dr. Bilikski, zabrawszy 
głos, oświadczył, iż nie zgadza się z propono- 
wanem przes pp. Scheichsra i Haucka podwyż- 
szeniem podatku. Jeśli zaprowadzi się podatek 
za wysoki, to skutkiem tego będsie to, iż żadne 
interesy na gisłdzia nie będą zawierane i rząd 
nie będzie miał żadnych æ tego źródła do- 
chodów. Podatek istnieć bądsie tylko aa pa- 
pierze. 

W dalssym ciągn wykazywał dr. Biliński, 
iż giełda jest niczem innem, jak tylko targiem 
i pelemisował s wywodami niektórych mowców. 
któray dowodzili, iż giełda jest tylko na to, aby 
ladzie nie cieszący się dobrą opinją, mogli sa- 
wierać na niej nieczyste interesa, rujnujące w je- 
dnej ehwili byt wisla osób. W ostrych słowach 
swrócił się minister przeciw grze na giełdzie. 

W sprawie terminu zaprowadzenia podatku 
giełdowego, cświadcza minister, iż nie wie czy 
dzień 1 lipca 1897 będzie odpowiednim. Mowoa 
przyrzeka jednak w odpowiednim czasie podać 
do wiadomości pnblicznej termin wejścia ustawy 
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Jedynie do nabycia w droguerji 


PILARSKIEGO i Spólki 


Lwów -- Hotel George 


w życie, aby powstrzymać przez to rozziewanie 
przeróżnych pogłosek, któreby mogły wiela la- 
dzsiom przynieść sskodę i obniżyć kurs papierów 
(hucane oklaski) 

P. Noske polemizował s wywodami pp. 
Scheichera i Steinera. 

Isba przyjęła s małemi smianami paragrafy 
ustawy od 1 do 24, poczem przystąpiła do obrad 
nad paragrafami od 25 do 87. Przemawiali je- 
szcze pp. Foregger, Kramarsz, Kaiser, 
Noske i sprawosdawca p. Kraiński, pocsem 
całą ustawę prsyjąto w drugiem czytaniu 

Nastąpiła dyskusja nad wnieskiem nagłym 
p. Russa w sprawie zniesienia stempla dzienni- 
karskisgo i zaprowadaćnia wolnej kolportaży 
pism. Po p. Russie, który w długiej mowia mo- 
tywował swój wniosek, przemówił minister spra- 
wiedliwości Gleispaoh praeciw nagłości wnio- 
sku, a co się tyczy merytorycznej strony wniosku 
ońwiadczył, ié ma zamiar wnieść wkrótce pro- 
jekt reformy ustawy prasowej. Przemawiali jeszcze 
pp- Dipauli i Paoak, poczem obrady przer- 
wano. 

Wiedeń 5. gradnia. (Z taby posłów.) Na dsi- 
siejszem posiedzeniu na wniosek p. Nitsohe- 
go uchwalono prowadzić dalej debatę nad na- 
głym wnioskiem p. Russa, ca do reformy usta- 
wy prasowej, jakkolwiek prezydent chsiał, aby 
isba przedtem wsięła inną sprawę pod obrady. 

P. Dzieduszycki imieniem Keła pol- 
skiego oświadcza się za nagłońcią i zgadza się 
na to, aby sprawę tę przekazano komisji prase- 


wej, nie sądsi jedaak, aby ona do ośmia dni 
uporała się z nią, jak tego żąda wnieskoda- 
woa. W każdym razie jest mowoa sa tem, 


aby komirja jesseze tej isbie przedłożyła swój 
elaborat. 
Za nagłością przemawiali jeszcze pp. Stein- 
wender i Hauck. 
Wileżeń 5 grudnia. 
głość wnios 
przyjęto. 


(Z isby postów). Na- 
u p. Russa i wniosok sam 


z f n = . a 
Tsiagramy Dziennika Posskiego. 

Wiedeń 5. grudnia. Deutsche Zig. donosi, że 
ministerstwo sprawiadliwości przygotowuje re- 
formę urzędów hipotecznych w Galicji. Równieś 
zajmuje się ministerstwo powiększeniem liczby 
sądów galicyjskich, które ma być dokonane 
przed wejściem w życie nowej procedury cy- 
wilnej. 

Wiedsń 5 grudnia. Wiener Ztg ogłasza 
ustawę 0 organizacji sądów, jakoteś ustawę 
o utworzeniu sądów przemysłowych. 

Bukareszt 5. grudnia. Nowe ministerstwa 
przedstawi się dzik izbie i złoży deklarację, iż 
będzie się starało działać w myśl programu 
stronnictwa narodowego liberalnego. W sferach 
kompətentnych zapewniają, iż ustąpienie gabi- 
natu Sturdzy nie sprowadzi żadnych zmian, ani 
w polityce zewnętrznej ani wewnytrznej. 

Kair 5. grudnia. Przyjazne Anglji piama potę- 
piają wyrok wydany wsprawie długu egipskiego. 
zaciągniętego na wyprawę do Dongoli i dowodzą, 
iż dla dobra kraju byłoby najlepsaem, aby An- 
glja snów ujęła w swe rqse ster spraw egipskich 

Wiedań 5 grudnia. Unarła tu wesoraj hrabina 
Goess, naczelna marszałkowa dworu cesarzowe, 
siostra ministra obrony krajowej Welserzheimba. 

Kiionja 5. grudnia. Pancernik „Kiel“ otrsymał 
rozkaz odpłyrięcia ua Filipiny. 

Berlin 5. grndnia. W procesie 
stąpił wczeraj zwrot niespodziewany, 
sącyjny. Luatzów zeznał, iż iuformacja o toaście 
carskim  atrzymał od L»okerta  którema znów u- 
dziehł ich komisarz Tausch. Gdy da'enaik Luetzo- 
wa przyniósł artyknł o tnaście, oświadczył Tausch, 
iż bardzo go cieszy, że artykuł tea się pojawił i że 
go przeszle ambasadorowi niemieckiemu w Wiedniu 
hr. Eul-nburgowi, aby udowodnić mu, jakie to 
Marschball knuje intrygi przeciw ossarzowi. 

W dalszym ciągu rozprawy twierdził Lnetcew, 
iż Tausch bardze często używał go do  najroama- 
itszysh intryg. 

Komisarz policji Tauzch ońwiudszył, iż zeznania 
Luetzowa mijają się z prawdą, przyznaje się tylko, 
2- posłał dziennik Die Welt am Montag hr. Eu- 
leuburgowi, którego poznał był w Abasji i dla któ- 
rego czuł obowiązek wdzięczności. 

Twierdzenie Tauzcha okazały się jednak fałszy- 
we, a dokumeuta przyniesione z domu Luetzowa 
zupełnie potwierdziły wsz.stkie jego zeznania, 

P. Marschall przesłnchany jako świadek wysta- 
wił Tausohow! bardzo niepochlebne świądeetwo. 

Prokurator oświadczył, iż rozprawa przyniosła 
nowe ważne szczegóły, i że jest możliwem, iż Tau- 
schowi bgdzie wyteczoae śledztwo o namawianie do 
fałasowania pism urzędowych i o obrazę honoru am- 
baaadora hr. Ealenburgu. Dalszy ciąg rozprawy w 
poniedziałek. a 

Wiedeń 5 grudnia. Ambasador hr. Kulenburg 
w piśmie wystosowanem do N. W. Tagblattu oświad- 
cza, ik z Tauschem nie łączyły go nigdy żadne ani 
pośrednie ani bezpośrednie wvtosnaki. Audjencji, o 
którą Tauseh upraszał, hi. Kulenburg mu nie u- 
dzielił. 

Paryż 5. gradnia. R«:ąd oświadczył na posie- 
dseniu komisji celnej, iż uchwalone przez nią pre: 
mje cukrowe są 28 wysokie. Komisja obstaje jednak 
przy awej uchwale. 

Hamburg 5. grudnia. Centralna komisja bastó wki 
proklamowała jeneralną bastó wkę. 

Budapeszt 5. grudnia. Słuchacze medycyny na 
tutejszym uniwersytecie urządz'li demonstrasję prof. 
Kovacsowi, za to, że on rzekomo nadzwyczaj ostro. 
postępuje przy rygorozach i rozmyślnie ich prześła= 
duje. Zamierzają oni wnieść skargę de dekanatu i- 
domagać się epensjonowania Kvvacaa. Między studen= 
tami a policją, która obsadziła klinikę, przyszło do 
burzliwych scen. Jeden z wyższych urzędników poli- 
cyjnych został przez studentów obity. Za interwenają ` 
senatu akad miekiego cofnięt polieję z kliniki. 

Wiedeń 5. grudnia. Politische Correspondena 
donosi, że jenerał gubernator w Niżnym Nowo- 
grodzie, janerał Baranow w najbliższym 
Gzasie zajmie w miejsce Orbewskie- 
go stanowisko jenerał gubernatora 
w Wilnie, a jenerał gubernatorem w Niżnyw 
Nowogrodzie zostanie b. policmajster Warszawy, 
obecnie prefekt Petersburga, jenerał Kleigels. 


Leckerta na- 
n wiele: sen- 


Telegramy giełdowe i targowe. 
Wiedeń 5 grudnia 
Giełda pieniężna. Wezoraj po zamknięcia 
giełdy wieczornej notowano: Kredyty 365 87, Weg- 
Kredyty 402'50,  Anglobanki 15850, Wiedeński 
„Bankweroin* 255 75, Unjoay 288'50, Laenderbank 
3246-50, Sztacbany 354 —, Lombardy 95'—, Elbe 
thale 274 —, Kolej północno-zachodnia 270 —, Ty- 
tuniowe 143 —, Rima 23450, Alpiny 86:60, Ren- 
ta majowa 10135, Węg. renta koronowa 99 15, 
Losy tureckie 49 30, Marki niemieckie 58 86. 


Berlia 5. grudnia, Giełda wesorajsza - wie- 
czorna: kuraa końcowe. (W nawiasie podane cyfry 
oznaczają kura porównawczy wiedeński, tak zwane 
Wiener Parität). Kredyty 22925 (365 37), 
Sztacbany 15050 (358'89), Lombardy 40 90 (95-69), 
Discouto 206 75. Usposokięnią orzeź wione. 

Framkfurt 5  gradoia Giełda wczorajsza 
wieczorza, kursa końcowe. (W nawiasie podane 
cy ry osnaczają kura porówaawczy wiedeński, tak 
Swane Wiener Paritót). Kredyty 310'37 (366 72), 
zsiaebany $0137  (8b6'48), Lombardy 88-75 
(96:42), Laara 159 20. Harpsner 168 75, Discon's 
20710. Usposobienie silne. 


TELEGRAM GIEŁDOWY. 
Wiedań, dnia 6 grudnia zods 3 min —. 
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gonów w Sanoku przedtem Lipińskiego po 500 koron = 
250 mł. w. a. 350*— do 460 —. 
il. Listy zastawne za 100 zł: Banku hipot. gsl. 57%, 


w. a. wylosowal. z 10% prem. 11010 do 11080. Banku 
hipot. gal. 44% w. a. los. w 50 lat. 99:80 do 10050 
Banku hipot. gal 49], w. m. losów w 80 lat. po 20C 


koron 9870 do 9740 Banku krajowego 454% w *. 
los. w 51 iau 10040 dd 101'LU Banku krajowego 4% w. 
a. los. w 57 lat. 97.50 do 95:20. Tow. kredyt. galie. 
ziemsk. ál (I. emisja) 975) do 8820. Tow kradyt 
gal. ziem. 4% los. w 41'/, lat. 97:40 do 98:10. Tow. 
kredyt. gal. ziem. 4% los. w 56 latach 9740 do 98110. 

iit. Obligi za 100 sł.: Galic. funduszu propinacyjnego 
A’ w. a. 97-380 do 98'—. Bukow. funduszu propinacyj- 
nego 5% w, a. 10260 do ——. Kom. Banku krajowego 
5% w. a. II sm. 103*— do 10370. Komunalne Banka 
krajowego 4% w. a. IL. em. 100'— do 10079. Pożyczek 
krajowej 60/, w. a. 105— do —'—. Pożyczki kraj. 4*/4'|o 
w. a. —— do ——, Pożyczki kraj. 4%, w. a. a rokr 
1891 97-— do 9770 Pożyczki kraj. 4'/, pe 200 koron j 
100 sł. w. a. z roku 1893 97*— do 97:70 Pożyczki 4*/0 
gminy miasta Lwowa 97' -- do 97/70. 

(V. Lesy. Miasta Krakowa ed 27:50 do 2950 Miast: 
Stanisławowa od 42 — do ——. 

V. Menety. Dukat ces 560 do 570. Napoleond'o: 
ed 9560 do 9%:6J. Półimperjał 9:6) do Bubie 


ros. srebrny 1'20— do 1'35—. Rubel rosyjski „Ak 


1727.40 do 12840 100 marek niem. 5d'65 do 5910 
"EA 
Przyjecnai, Go Lwowa 
dnia 5 grudnia 1896 r 

HOTEL ŻORZA. Z. Romańska z Wołynia J' Pie- 


niążek z Dembicy, F. Fedorowicz z Klebanówki. M. Ci- 
chooki z Podola ros. W. Haller z Krakowa. W. hu Dzie- 


DZIENNIE POLSKI : dnia 6. Grudnia 


1896 r. 


Czapki zimowe 
we wszystkich gatnnkach polecają: 
Motylewski i Krzyszkowski 
Lwów plac Marjacki 1.6 


ebok Hotelu franausklego. 


Zdinalewające | 


Kompl.tny sortyment do ubrania Bożego drzewka 
180 sztuk tylko 2 zł. 
| SE z Testranma 3 
poleca S. W. Niemojowski, Lwów Jagiellońska 6 
Olbrzymi wybór świecidełek, lichtarsykow, świeczek 
eto. Ceny zdumiewająco niskie 
Wysyłka na prowincję za zaliczką pocztową, epako- 
wanie gratis prey zakupnie za 10) zł franeo. 


Dr, Władysław Hojnachi 


lekarz ohorób kobieeych 


b. elew-asystent kliniki giaekologieznej i lekarz kliniki 
ehirurg uniw. Jagiel, b. lekarz szpitala ów Łazarza, 
kilkuletni lekarz Zakładu  kąpielowego „Żegiestów“, 
ordynuje od 8 --5 (ubogim bi:zpłatnie od 8—3). Lwów 
uliea Kopernika 1. 32. 2071 1—3) 
U ESO 
Lekarz chorób kobiecych i akuszor 


pl 


T TTT O r RZA ia FORA | TAE I DTA 21 


Fm |UXARDO 


MARASCHINOGZARA 


STT w świecie 
aQ likier 92. 


jest wszędzie do nabycia. 


Wszech nauk lekarskich 


Dr. Albin Padaleowski 


b. lekarz na klinikach profesorów: Kaposi'ego, Neumanna, 


Fingóora i Frischs we Wiedniu, profesorów: Lassara 
i Caspera w Berlinie i profasorów : Quyona i Feurniera 
w Paryżu 


Specjalista chorób skórnych, wenerycznych:, 
płciowych i narządu :noczowego. 


Operator w chorobach pęcherzowych, szczególnie; 


kamienia i nowotworów pęcherza 


Ulica Akademicka nr. 3 we Lwowie 
naprzeciw hotelu Georgea, ord. od 10—12 i od 3—. 


Wyłącznie dla kobiet od 2—3. 


aka 


- Dr. F, M. Głuchowski 


specjalist« cio ób d.ieci i wewnętrznych u dorosłych 
powrscił i crdynuja ulica Kochanwskiog» |, 1 d} 


od 3. do 5; -- dls ubogich bezpł.tnie od 8. do Y rano. 


— - = m= RZ ra m mia W | | mamy m 


zag 


Skarpetki, kamasze pończochy myśliwskie, ko- 
szule v ełn ana anglelskie, wielki w ybór 
poleca : 


Marcin Miiller 


plae Halicki l. 14, obok Banku hipotecznego. 
| -ar 
Skład wina Chassalng jest we wszystkich 
aptekach, szczególniej u PP. Mikolancha, Ruc- 
kera, Sklep:ńskiego, Wewiórskicgo, Krsyżano- 
wskiego i Ehrbara. 
| n M 
TEATR hr. SKARBKA. 
Dziś: 
Popoładniu o gods. 3-ciej. 


Żołnierz królowej Madagaskaru 
kroweehwila w 8 aktach Stan. Dobrzańskiego. 


Wieczorem o godzinis pół do 8 ej. 


Czarodziej z nad Nilu 


man m mmm W Z A W RAW Z O A I 


1. Akpoje za ER a p Karela Ludwika po 300 zł. 


l Rzecz dzieje sie. Akt I, w Memfis, akt II w pałacu kraia 


m. k 21660 do olej Lwow.-Czern.-Jasy po Ubez p ieczeaie prowadzić. Folwark 500 morgowy może być odrębnie dzieci, rokonwalescentów i podczas pezesilenia. 


Akcje kred 365-50 Gal ohi. prop 97—  duszycki z Jezupola. K. Jasiński z Bełżca. N. Kas nar z i j 
Alpiny 86 10 Wied. losy "r = Wielkich Mestów. A. Frankon z Bolgji Dr. Leopold Schellenberg opera komie na w 3 łęk B. Suitha Muzyka 
Kredyty węg. 4083:— Akaje tytan. 144 pią, szy: Lora Ha i 
i dj raj b. operator kliniki położniezo-ginekologicznej profesora ZĘ OSOBY: 
Anuglobanki 153 50 t° Pot, krai, A NADESŁANE Obrebaka we Wiedniu, b. asystent król. kliniki chirurgi- 4 y Polona Aim kroua eE 
Unjony 288 — s r. 189? 7 — eznej prof, Mikulicza wa Wrocławiu, b lekarz klin ki | | | Biugurniawdjegu Gapawińna TR a 
Ludwiki AR E!'bethale 274 — ML Jon ES eherób wewnętrznych prof. Nethnagla we Wiedniu, osiadł 1 | ;-Klecpatra, oór-az Ig» małż. AA 
Nerdban: TP Lkndorbnanki 246*:50 e EL 2 we Lwowie | ordynuje przy ulicy Kopernika |. 23, ed i I E A S 
Lombardy 9450 Bena sł. węg. 12225 | DOM BANKOWY I KANTOR WYMIANY | * de 5 popołudniu Dla ub»gieh od 9. do 10. przed pał RA | Remureńcio, jego uczeń „  Kliszewska 
Losy tureckie 4880 Rankvsroiny 26650 wa Lwowie, ulica Jagiellońska I. 8, R m | | a woła mipstalnaj || Ce pining da enii <B Dorati 
Stastsbany 35425 Wēpólna rsntap. —— | kupuje i eprzedaje wsz:luie papiery wa”- > go r oki 
TA i i Na sprzedaż dwa majątki nai Dniest -a pra : Bronikowska 
Oserniowieckie 286:— Ruble 128 — | tošeiowe, e A e 770001 blisko stacji kolejowej. A T Raron k SZCZAWA ALKALICZNA | Mioropiifa | otoerowie ko. p Amazonek A legictojee 
á Pastwiska naddniestrzańskie Żączna przestrzeń bez wód jako Zródło lecznicze od lat setek używa we ż - Wysocka 
Tn E zda task P R O M E = bd 1769 morgów, w tem lasu około 700 morgów. W miejseu wszystkich chorobach organów cddecho- | iy ł Amazonki Krajewska 
Lwów, 4. grudnia 1896 r. i aanko Giażnich poczta. Znaczne dochody suche. Drogi doskonałe, Cena wych i trawienia, w podagrze, kalin- MA ARE” EE „ Pordesówna 
Ą gk 30.000 zł, z gótówką stu tysięcy zł. meżna kupno przę- rach pęcherza i żołądka. Doskonałe dla umia, oberż. pod „Złotym Sfuksem*  Lasocka 


200 sł. w. a do 335 — w srebr. 288 —. Banku  hipot. 5 4 sprzedany. Najlepsz napój dy:tyć nad brzegiem Nilu, akt III w katakumbach. 
po 200 zł. w. a. L emisji 383*— do sale Maiy k awe od py prscs p Tapt e r b pesze in udziela kancelarja adwo- APE" Or w „oe J ic Ta BA ; 
alie. 300 sł. w. a. 310— do —'—. Garbarni w Rze- a los, zakupiony w tym kantorze, padła główna wy- ata dr. A A CZERNEGO we Lwowie utro „Nitouche“ wodaw| w 
o 300 mł. w. a. 200°— do 303—. Fabryki wa- grana w kwocie 50.000 zł. w. a. i przy placu Bernardyúskim |. 1". 1110 1—2 „„„enryk Mattoni, Giesshibier Sauerbrune. H Hennequina i E. aan t 
x ai mm am RE WSZP ZARA a | Ę = i | LOPEZ 


| Od dawien dawna ze Bwej dobroci i zapachu znaną prawdziwą 


HERBATE ROSYJSKĄ 


s tegorocznego zbioru majowego polcca handel 


Wielki krach? 


Newy Yerk i Lendyn nictszancwały | europojskiog 
kentynentu; powna wielka fabryka wyrobów srebrnych zobaczyła sią 
wigo spowedowaną sprzedać sały swój zapas sa berdso małe edszkodo- 


Max Rosenstrauch 


Englischer Misalonkr 
wohnt Zborowska Gasse nr. 22 


Włosy Aniolów 


L Stock. W AD AMOWICZA wanie sił rebeozyrh. Jestem nupowałnieny zleoonie te przoprowadsió. 
Aż . Perełam tedy kaid tępuj i i : 
TT Uk kaman 08 w Brodach aaa, W a raaraa ań aim ODOT LA, koperta 


Unterrieht und Śokriftou gratis. 1 fant „Familijnej”* bardae dsbrej . . at: 1.40 


6 sztuk majl. nożów stełowych s prawdz. ang. klingą, 


Ul męposg € w'wqieR 


1f. Melange de Moskan“ w eryg. opak: najl. 3.5 6 sstuk amoryk. patent. 8 A i 
i É qlmporial" ERT TA NIE. praken [3 r sztak ano. rada woki Ga ir" e PO cen tów 
> A ¿1 f. Wysiowków z i a 3 szink ameryk. patent. srebrnych łyżeczek de k mę ` 
Ł. y a7 Yy Zmnkemiła KAWA „Coylea" franco 5 kiia. 9.50] 1 stuka amoryk. patent. arebraa obeahin do resełu, Swieczki, lichtarzyki tuzin 5 ct. 
Halifax“ debre para złr. ! 40. 1 sztuka ameryk. patent. srebrnn choohia do mieka, | . 
„Halifar* bardzo debre, stalowe nedo para 3 sztuk ameryk. patent. srebrne kabeczków de jaj, wszelkie ozdoby na Boże drzewke 
REAT 6 sztuk angielsk. spadenków Vloterla, w olbrzymim wyberz 
„Halifar* z szerekim' neżawi pelerewane Dot å 2 sztuki efektownych linbtarzy stęłewych, y e 
para str. 8—. Tylko wted wiziyy, eaii) z ów Tr - i nn de p aiy, poleca magazyn 
Halifax" mklowane z wązkimi nożami glko wtedy prawdziwy, gdy tró)- | niexzrównan i sztuka nejl. puszeozka de oukru, e A 
i para złr 3—, a Lai pln p ZW IRT ENE y dd sztuk razem tylko zł. 6-60. K aucz y ń 8 k 1 & QO b ers k 1 
prog: i z ezerokimi nożami żółtym papierze) jest samkalętą. W. Maagera Wszystkie powy'sze 44 przedmioty kosztowały wprzód 40 sł Lwów, wl. Karola Ludwika l. 7. — Filja wł Halicka l. 6. 
para „lr. a i są abecnie pe minimalnej senie zł. 6-60 do nabycia amerykańskie Uwaga- Sprredawane w nassyeh magazynach włosy aniołów pe 5 et. 


„Halifar* damskie nieniklewane para prawdziwy, OCZYSZEZBNY petont, srebro jest na wskróś białym motalem zatrzymującym barwę 


srebra przez 26 lat, za eo się ręccy Jaka najlepszy dowód, że insera' 
ten nie polega na 


koperta są w potrójnej ilości w perównaalu 


do innych k 
nyeh w różnych haadlach po 3 i 4 centy. ych sprzedawa 


„Hali”ax” damskie niklewane para sł. 2 50, 

„Halifar* systemu „Jackson Haines? ni- 
klowane para złr 5B0. 

„Jasksop Haines" niklewane para zł, 5'59. 

„Jasksen Haiass" niklewane, wklęsłe naio 


na żaduem nnenżitwie, 
ebowiązuję sią każdemu, komu towar nie konwenjuje, pieu'ydze bez prze- 
sakedy Lwróció, i niech nikt cie opuszcza 6-esotuebc) kupić sobia sy 


z szer. nożami, damskie para złr. 5'—. 
„Baltis“ niklawaae szorekia ueże zł. 6 —. 
Paski de łyżew 1 para 80 et. 

poleca 
PIOTR CHRZĄSTOWSKI 
handol Żelazny we Iwewis, plas Kapi- 
tulay 1, (naprzeaiw Katedry). 


darstwa demowego. 
Do nabysia tylko u 


para ełr. gae 4 s 14 s przepyszny garnitur, który nadaje się szczególniej, jako FEET ET TYT 
A a ETT M: rzepiszne podarek na Gwiazdkę | Now; Rok 
erkare. leirer E Films" aiklowane Tran F4 Watroby Miętusa jako Tok lg Ta orez H aai as gospo- | I K y 5 | T | f (WI p 


w opakowaniu prawnie ochronie aem 
116 1-b 


A. EAIRSCHBERG A 


głównej ujenoji zjednoczenynh amer. fabryk patent. nrebraynkh wyreków 


w W eduin, LI. Kembrandatcasae 19/8. 
Telefen Nr. 7114 


Przesyłkę na prowineję za pobraniem lub poprzeduiem przysłanie” 
należytości. 
Proszek de Czyszozęnla de tego i0 ot 
Prawdziwe tylko r ubeczrą marką (mmal zdrowia). 
Wyciąg a pism nenanis 
Z przesjłki nakryć stołowych je stem bardzo zadowoiony i meże pan 
liezyć na większe zan ówienia od tutejszych urzędiików namiesinietwa. «$ 


4 
Lwów, 5./1 1896. Lndwik Steober von Subenitu, o. k urzędnik nam. AP 


Z przesyłwi byłem rupełnie zadowo!oną i proazą o jasgers jedną, 
Acn Weseli b. S lna, Morawa, Franolszka Welman. 


Pilie, 24. Rierpnia 1396 (Komitat posyteńszi), 


Wilhelma Maagera 
w Wiedniu. 


Badany prseg piorwsze medycane powagi i po- 
lecauy także dla dzieci 7 powodu łatwej strawneści, 
a używany wa wszystkich wypadkach, w których 
lekarz eheo sprowadzić w zmoenienie eałego orga” 
nizmn, Szozególniej piers! i piun, przybytek wagi 
olala, polepszenie seków, Jjakoteż eszyszozenie krwi. 
Flaazkę pn i zł. można dostać w akładzie fabry: 
$ ożnym we ' jedoln, IIS, Heumarkt, Nr. 3, jakoteń 
w bardzo więlo nptekach Austro-Wągler. 

We Lwowie u pp. Pistr» Mikolaseha, Z, pmunta 
Ruskera, Jakóba Beisęra, Ssymora H.ya apt; 
K. BaHabana, A. Hibnera kuoeów. 

Główay skład i miejsce wysołek na merarchją 
2006 sastro-węgieraką 


W. Linsger, Wien, 
NiI/3, Henmarkt, 3. 


we Lwewie, plac Halicki £, 
otrzymał świeże przesyłki 


pŁÓCIEK i BIELINY e" 


JANA RIEDLA 


WE LWOWIE 


Wielmożay Panie! — Z garnituru jastem zadow elony bardzo. Proszę meje 
Naśladowniatwa będą »ądownia śsigane. sawagrowaj Baronowej Nyary ur. voa Somogyi przysłać do Szunte AH Pe zę © = Z | NE | zza pc, 
garnitury. Baren luljns Nyary. R. 20003) - 3.3 


[KONIK KORONNY 


(Kronen-Cognac) 


Berger Volk Gi 


Skład główny: 
Wiedeń, Opernring 6. 


Ceny 
kolesar a zrodykowana! 


E 


TAE 1806 


„Kolosdlnia_zrodnion dna! 
pozwalamy sobie przedetawić poniżej mały wyciąg naszego 


miezwykie wielkiego skladu towarów w materjach welalasych jedwabnych do prania, welwatów, fanol | barehan ów : 


Pozycja I Peryeja VI. 


y 
składsjąca się s bardze dobryeh tyrołskich loden w ciemnych, modnych barwach hdaj i breg EPR S 
dalej Beir soi, e podwójnej szerokości, zwykła cena za metr 50—08 et. dajaga. sięz e pot o A pa ra Ariy diag 


Cena zbiżona 82 ct. Cena zniżom 2] ct. 
Pezycja II. 


poleea sajtaniaj własnego wyrobu 


Koszule salonowe 
o ał. 10b, 155, 2—, 225, 2561 8 
exzzmie i przedami pikawymi | fał 
dzikami (zakładkami) pe żł 3731 8. 
Koërmie kolorowe, krotonowo 
exfortowe po sł. 3560 i 375 
KMesanie meone po sł. 154i 190 
ezdobians na wzór ukraińskich po 
H. 280, 250 i 275. 


składająca się z podobnych de sukna materjałów i modnych, szkockich ] i Pezycja VI - 2) Badany i za wyborey uznany przez 
ge kre care pnk Ortara w kraty matorjałów wełnianych w pedwójnej szerokości, zwytła cens za składająca się z dobrych ang. welwatów (aksamitów) w jasnych i eie mnych P p D? J y y P 
Półkeszaiki : kelaier:ami KÒ ot., metr OG et, eraz z Loden atyryjskich, czysta wełna, 130 cm szerokich, modnych barwach, zwykła cena za metr VO ct. ror. ra Sto acz ańskiego, 


zwykła cona 605 ct. za metr. 
C na zni?ona 38 ct. 


Pezycja II m 
składająca się z czarnych kamgarnów, diagonal, czysto wełnianych, podrój- 
nej szerokości, zwykła cena 28 ct. za metr. 


Cena zniżona 54. e. 


Pozycj» IV. 
składająca się z angielskich szewiot-noppes 120 cm. szerokich, dalej w Prima 
damskich suknach, 115 em. szerokich we wszystkich modnych barwach, 
zwykła cena za metr 1.10 zł. 


Cena zniżona 68 ct. 
Pozycja V. 


Radcę dnoru Prof. Dra Lndwig'a. 
Zupisywany i polecany prz6z 
Prof. Dra Korczyńskiego, 

Prof. Dra Pareńskiego, 
Radcę dworu Prof. Dra 
Alberta, Radcę dworu Prof. 
Dra Brauna. Radcę sani- 
tarnego Prof. Dra Osera, 
cesarsk. Radcę Prof. Dra 

Winternitza itd. itd. 
Odznaczenia, 
Nagroda pań- 


atwo *a 
o. k. Mlalnterstwa 


bez kełnierzy 35 et. 


KALEMĆN VW 
łe ot 90, zł. 1:05, 1:15, 1-45, 1-65, 1:86. 
mienomy dla chłopaków po 
85, Y5 et. i zł. 1 10. 
Kołnierze tusin po zł. 3:40 i 3 8U 
Mansiety tuzin po sł. 4 i 480 
Ohusi Ki płócienne, tuzin ał. 250 
Prawdziwe unask:0 


| SKARPETKI, POŃCZOCH 


dla pań, panów i dzieci. 


KRAWATY 
w największym wyberze. 
Oryginalne prof. dra Jägera 
wyroby pe cenach fabry- 
ezmyech z najszlachotniejszuj wełny. 
zalecane dla osób wątłego zdrowia. 
łatwo się przeziębiających, 


C na "niżona 8 et. 


Pozycja VIII 
składają*a się z fanelkotonów i drukowanych modnych barchanó+ do pr nia, 
zwykła cena za metr 26—328 ct. 


Cena zniżona 19 ct. 


Pozycja IX. 


ekładająca się z Himalaja Nansen fianeli i kosmanoskiej lewantyny w naj- 
nowszych pięknych deseniach, pod gwarancją do prania zdolnych, zwykła 
2 ct 


cena za metr 85 i 49 c 
26 ct. 


Cena zniż ' na 24 i 
Pozycja X. 

składająca się z czarnego brokatu, czysto jedwabnego, zwykła eena za metr składająca się s frane atłasowej satyny i aug. z firów w najpiękniejszych 

l ubarwieniach, zwykła cent za meir B3—58 et. 


a Zd. 
(ena zniżona 98 ct. Cena zniżcna 85 et. 
Te zniżone ceny mają ważność tylko do 24. grudnia b. r. 


Nagroda bono- 
rowa 
o. k. Miolateratwa 


deze | åF Trzymamy tylko anano najlepsze í najelidnó'jsze f'brykaty. bandio. „li 
Kalesony | majtki -E Kolekcja próbek I bogato Ilnstrowzne katalogi gwiazdkowe rozsełamy ni Żądanie odwrotale i opłacone. 

Skarpatki | pońoznohy Lg 

Ogrzewacze na żełądsk E.E 


G&rand-Magasin „AU PRIX FEIXE” 
BRACIA HIRSOH & Oo., tylko Wiedeń I, Graben 16. 


Kamasze , 
Kamizniki męskie włóczkowe z rękawami 


po sł. b, 6 i 7 
Zamówienia z prowincji wykonują 
się najstaranniej. 
Nn żądanie szczegółowe cenniki, 


656 1—1 


DZIENNIK POLSKI ż dnia 6. Grudnia 1808 r. 


a A .— 


ZWYSTAWA GWIAZDKOWA 7 
w Składzie towarów "D. LESSNER 


Materje modne o podwójnej szerokości ; . za metr 18 ct, Kamgarn, diagonal 130 em. szeroki 3 f s 85 et. Flaneleotton , 
Melcwana dobra materja modna, podwójna szerokość - „wz m Diagonal szewiot kamgarp, czysta wełna 120 CIA. szeroki ,„ 90 , Barchany 
sxe, Pół sukno w dobrym gatunku, podwójna szerokość "PY WZ" Szewiot Nouveaute, czysta wełna 115 em. szeroki 
zer Materja modua podwójnej szerokości 30 „ „_ . Crepe Anglais, czysta wełna, 120 em. szeroka. . non» 130 —— 
z Do sušna podobna materja wełniana, podwójna szerokość za metr 30 186 , = Angielskie delikatne materje modne, czysta wełna, 120 em. = 
7 Crepe Kamgarn, podwójna szerokość za metr 38 „ SĘ szerokie n n 1.46 = 
=  Szkceka materja modna z jedwabiem, szerokość podwójna „ „ 38, = Dalej 120 em. szerokie materje modne we wszystkich poślanych gatunkach, Em 
za  Maudny szewiot we wszystkich barwach, podwójna szerokość „ „ 40 p „Zd za metr zł. 1.40, 1.60, 1.70 1.75, 1.95, 2.10, 2.50, 260, 265, 2.75, mai 
2 Foule-szewiot raye we wszystkich barwach, podw. szerokość „ „ 45, © 3.90, 4.25 itd. itd. 1-4 3 5 = 
+. Czysto wełniane materje modne, podwójna szerokość n n»n 53 „ = Czarne materje na suknie, gładkie i tasonowane po każdej cenie! mą 
=:  Loden w dobrej „dał podwójna szerokość n nm a pa -~ 
=> (rep: Kamgarn 120 em. szeroki nE Sa => p i 
úi Diagonal szewiot, podwójnie szeroki p nA 58 4 a Ogromny wybór w materjać h do pran mam 
s=s Modna dobra materja wełniana, podwójnie szeroka "LE A — n 
S Angielska materja mii 120 cm. szeroka n n»n 50 „ == Bośniackie płótno w pięknych deseniach, jasne barwy . za metr 16 et. = 
>  "zewiot 120 em. szeroki Ng = Lewantyna w pięknych de:eniach . za metr 16, 22, 26, 32 „ ze 
"= ë Crepe Uheviotine, podwójnie szeroka ` A spem 60, Francuskie batysty : za metr 20, 30, 48 ,„ 
=> Damskie sukno diagonal 120 em. szerokie za metr T0, 14, 88 „ ”7* loeseniowane piki . Za metr 30, 35, 86, 40, 45, 48,58 „ mT 
== Mohair 120 em. szereki ~ za metr 80 „ Œ Satyna atłasowa ; za metr 31 „ = 
=> Dobry najnowszy szewiot 120 cm. szeroki r 80 „ „== Satyna atłasowa 36 „ „SZ 
=>  Kamgarnoważmaterja we wszystkich barwach, czysta wełna, == Satyna atłasowa 2a metr 40, 54, 58 „ = 
r 120 em. szereka ! „atoli Sr Kaszmir satynowy . z metr 65 „ 1.40, 
Angielska materja modna, 120 em jazeroka SZA 96 , Białe batysty ażurowe w  piękuych deseniach za metr 22, 28, 32, 42, 40 „ 
Delikatna angielska materja modna 120 em. szeroka pon Zło 1.— 48, 50, 52, 58, 80, 85 et, zł. 1.10, 1.20. 


Dla prowincji wielkie gwiazdkowe kolekcje próbek i bogato ilustrowane žurnale ywiazdkowe na żądanie gratis i franco. 


Oo o o e. 


GRIES r; OZEN 


najłagodniejsze miejsce klimatyczni w niemieckim Tyrelu petudal owym | 


Sezon od 1. Września do 1. Czerwea. 


Najsziachataiejsze, czyste 


iasy UWU(DAE 


własnego wyrobu jak: Wiśaiówka, 
Dererirwka, Ratafja, Pomarańczowa, 
Miętonka, Wamiijowa, Rózówka, 
Kui. kowa 
poissa po canach fabrycznych 


JAN MUSZYŃSKI 


Lwów; Rynek 4O, 


| "DOW KLEKO 
| 
| 
SR 


W RESTAURACJI 


NAFTUŁY TOBPFERA 


ulica Trybuna!ska |. 18, dam własny, 
mogna dostać codzlennie o godzinie 4. rano 
MG gorące jniadania. TEM 
CENNIK: 
Pieczeń wieprzowa z kapustą . « 15 ct. 
Siekane płucka , ; k h T aR a 
Placzki . à . . Pi 5 
Nóżka cialęca z chrzanem p . ' RUNA 
Kiełbaska x chrzanem ' å AC) 5 
Kawior . . . ` . wA 5 
Obiad w abonaniencia „ 40 
Wszelkie napitki w najlepszych gatunkach 
po cenach najumiarkowańszych; dla pewności, 
-a pochodza z mojej restaaracji, daję odbiercom 
zuaczki. Najlepsze WINA po cenach najtań- 
szych, począwszy od 40 et. litr. 
2 wysokiem poważaniem 
0 BCE Foepfer. 


"A. OLSZEWSKI 


koncesjonowane przez e. k. ministerstwo 


„BORG gat | rgłoszoń 
ii chrzescjań ke we Lwowie, ulica 
Aliińaktego 2. (obok kawiarni wie 
deńskiej poleca sią nprzejmie z rozpo 
czeciea Nowego Raku nadal do usług. 
Przyjmuje prenuwmeratę na CZA8o- 
pisma Polityc: ue, naukowe, humorystyczne, 
piema ilustrowane i żurnale mól we 
wszystkich jęzgkach. Sprzet» t poje- 
dynczych egzemplarzy bardzo wielu pism 
ED WOM urzę rozmaite. Mając ustalone 
stosznki z wszystkie mi znaczniejszejmi 
w ydawnietwami, Jestem] w stanie zamó- 
wione u mnie pisma dostarczać najwcze- 
sm'ej i regularnie, na żądanie : do domu 
moimi kolporterami. 2132 


NIEJ ezmacniająca | 
PADALA j 


według przepisuw lekarza sztabowego 
D.. Aiilecu d K dA 
oł lat wielu zn.ny -=codas wzmacnia: 
jący przeciwzawczesnemu osła- 
birnia atarycha i mładych 
Amężrzyzu, 'a z dokładnym przepi- 
sem użycia jedyu:e i prawdziwe do 
nabycia po cenie 3'lv, pocztą o 25 ct. 
drożej za list frachtowy i opakowanie 
w aptece pod Św. Jerzym w Wie 
doru V2, Winamerg:mse +3, 
gdzie należy adresowxać pisemne zgło- 
szenia 

1r-się ten inserat zachować. 
Siad w aptece Piotra M:kolaseha 
we Lwosie. 652 1—31 


BH” Prospekty przez Zarząd zdrojewiska Wg 


Na święta 


wyborne ciasta demowę dostarosa zaraąd 
dworu Putiatysze, poczta i stacja kolei 
3135 3135 «+ Sądowa Wisznia. 


SANIE 


gotowe sprzedaje i na zamówienie 
wykonuje fabryka powozów 


Lieckendorfa 


Lwów, ulica Żulińskiego liczba 4 
(2: azaków). 


, kap, 


materji 


, firanek 
pluszów, 


Rzadka sposobność tamego zakupna tylto do końca grudnia r. b, 
meblowych, parawanów itp. 
niżej cen fabrycznych 
w umyślnie urządzonym lokalu obok mojego magazynu przy 
placu Halickim liczba 2 
poleca 
A. KRZYSZTOFOWICZ. 


dywanów, portier 


serwot, resztek 


MAK WIMSEL 
LWÓW 


jenerolny zastępca brewaru miesz- 
czańskiego w Ołomuńcu 
dla Galicji i Bukewimy 
poleca 
znakomite marcewe 


piwo ołomunieckie 


w kolorze i smaku zupełaie podobne do 
pilzneńskiego w esnia znzcznie tań- 
age w bscznłkach posząwszy 04 25 
litrów i w oryginalnych faszkach. Cd 
10 flaszek zwyż bezgłatna odstawa do 
demu. S%złady we Lwowie, Or- 
miańska 50, Krakowska 14. 
ZA ea AID Alji w w Tarnopolu J. Landen. 


Na gwiazdkę 
największi Wybór 


figurek cukrowych I czekoladowych 


do czdobienia Bożego drzewka 
tylko w naszych własnych sklepach 


| plac Gołuchnowakich I. 5. (róg 


uley Kaźżmierzowskiej), 
piac Marjachił I. G. (hotel franeu-ki) 
tudzież polecamy 
1, kig. bombonów atłasewych 50 ot. 
owocowych 40 ct. 
cukierków ślazowych 50 et. 
pomadek dobrych 80 et. 
> pemadek najle GW 1 złr. 
herbatników 80 ct. i 1 złr. 
czekolady wanilowej bardzo dobrej 
iw odłamkach 65 et. 


| 
Pierniki czysto miodowe w wielkim wy- ' 


borze po cenach bardzo przystępnych. 
Polecamy się łaskawym względem 
z głębokim szacunkiem 


Brandtstśńdter i Singer, 


fabryka krajowa cukrów, "e 


2129 ników we Lwowie, 


Kupuje i sprzedaje 
jjw większych i w mniejszych ilo- 
jfściach regacze, dziki, zające 
i wszelkiega rodzaju zwierzynę 
Michał Krzywda 


handel zwieżymy 
Lwów, Rynek liczba 40. 


| BOLESŁAW JANKOWSKI | 


pracawala rusznikarska | sprzedaż broni | 
we Lwowio ul. Czarnieckiego |. 2. 


poleca breń myśliwską wazelzich syste- 
jem ped gwarancją wypróbowaną i are- 


gulow.ną. Sprzedaż łusek uabejeowych, 
maszynek do nabijania i sakręcania. Re- 
konstruowane naboje, również miarki na 
proch zastesowane do kalibru. — Wszelkie 


a reperacje przyjmuje się pod gwaraneją 


| ADIPA NE DE 
100 do 300 zł miesiecznie 
mogą zarobić rewnie i uezeiwje bez 
kapitału i bez ryzyka we wszystkich 
miejscewościach oseby każdego staau, 
które się zajmą sprzedażą ustawą de- 
zwolonych papierow patstwowych i le- 
sów. Zpkłorzenia pod „Łatwy zarobek“ do 
Rudolfa Moasego w Wiedn:u. 


Chr stofe & Cie 


c. i k. dęz'awey aadaorni 

| Wiedeń, T. Opernring 5 
polecają swoje 

Jsłysre na cały świat i nalepiej 
srebrzone fabrykaty 
MORES S aa gWOREWE € zł 16.50 
l2 grabków stołowych . . . . . n 1650 
12 nożów st łowych . . . .. a 17.— 
I chochla EAE TET, A » 8— 


( CHOCHEIKA,. . aa sa: 13 „ 350 
13 łyżeczek de kawy . . . .. » 350 


D> usbycia po cenach fabrycznych u p. 
Juijana Ntrzelceckiego we Lwowie | 


apta PILA ©: 
EAE Dupage 
s 4 Aa Lnn 1 EPE A 
2 = = anak S sen, 
a E . vana e je 
BOSO R=Z"RŻASLLZE g 
OEZKPERETYIK CIE 
aid .SEAdaAŻn ZaO 
Q ` Somn a” a am 0 
RETELKETEPIHEK I 
S EJ Ea ow. a R 
> SaEFPTZ-ZAa2> % 
|. — - =o  - 
(U 55.. ona snas 
tiA T: BCE] E N 
m hogos ato OZĄE „a2 
NIaCEECEO pi=KKEJI 
+: © 2ng, awa E 
=zaL2Z2RU-T "Pak" 
EETA TEA * 
PEROGEEEITEFIE 
PERCHE 
455355 dE ga o W” 2 
N EPEE TNIE 
OFE EEEDERZE 
| == „ZR "Ra? s2 
P-.ZpwdZzoo „asąR 
ŻE zi A 
HASS „EAST 2 aiw 
i Sx as da JA 
Eo $ ma Ei 
be N a a OON s e 
wanka ASASEAE 


CeRa puszki zł. 1.20. 

Rozscyłka aa pobraniem 

lnb poprzedniem przysła- 
niem pieniędzy. 


pani TF PR W R O LL 


RANEM: ARAORS | 


KLYTHI 


Du nabycia we Lwowie u Z. Ruekera apt., 


kdo RE: | am. i m 
1! Codzień ll 
NAJPYSZNIEJSZE ŚNIADANIA. 
Wielki wybór gorących i zimnych smacznych przekąsek. 


BUFET 


beguio wyposażony w samo doborowe przysmaki. 
Piwo pilaneńskie, Porter angielski, Koniak, Wódki, Wino hiszpańskie „Bodega“ 
na kieliszki, Wielki wybór To austrjackich i węgierakick 


MAGAZYN EUTER 
BŁAŻEJ SZARKIEWICZ 


Lwów, ulica Batorego |. 4, 


posiada na składzie obfłty wybór futer we wszelkich najnowszych 

fasonach tak męskie, jakoteż damskie, oraz materje na wierzchy 

do futer i przyjmuje wszelkie roboty. w zakres kudnierstwa 

wehodzące, wykonując takowe podług mairówęceć mody i po naj- 
niższych cenach. — Cennik darmo i franco. 


Na św. Mikołaj i ra drzewko! 


poleca 39-hrotnie premiowana parowa labryka pieralków 


Fi. CZYNSKIEJ 


przedtem L. Czyńskiego 


swe skł.dy bcgato zaopatrzone w pierniki | Agarki 
(we Lwowie przy ulicy Halickiej | 8. 


w K'akawie. Sukiennice I. 28. 


haudiaeh korzeusnych- 
Wszolkio zamówienia mówienia uski teczniają się „odwrotną pocztą. 


iLarol Balłakbsmn 
Lwów, ul. Halicka I. 23 3 
poleca 
na zbliżające się święła 
towary południowe, k-wy, herbaty, rumu, wina 
we wszelkich gatunkach w jakości najlepszeji po cenach możliwie 
tanich. 
PORTER ANGIELSKI w całych i pół Haszkach. 


DROŻOŻE prasowane, sławnej fabryki pp. Ad. Ig. Mantnera 
SIlI 1—5 i Syna w Wiedniu St. Marx. 


Łaskawe zlecenia z prowincji odwrotną pocztą. 


| najlepsze lepsze gatunki, wypróbowane przed 
zakupnem, o smaku czystym aromaty- 
cznym, które rozsyła franco opłacone do 


każdej stacji pocztowej, dając opust 
B centów przy posyłce, poleca jedynie handel 


LEONARDA SOLECKIEGO 


we Lwowie, ullca Batorego Kczba 2 


pół kilo kawy CEYLON sielonej drobnej. . s. « «. « « +: « « 1 . 1 90 ot. 
3%, z A è średniej Sur TEE 0. WR „I, 
51742 e „n  przedniei . . . » « . e. + 2 1.047, 
AE i 5 s»  Sruboziarnistej ., . . . . J. . . 108 
"u z a A Wy DIeTanOj edsn sme 6 theme 28h I kes 
tipi m s ""MUHGIIOWO) - . w. „ 46 «* oo o. LOSE 
S NY „  (MOKKlsarabskiej a 5 «aso i « «4 sz: c ssa | 0% z 
St s. WAW złotejkckd . © 20 4 uma Lude okaśdć „1.08 > 


Przy odbiorze kilograma w miejscu opust © centów. 


DLA UTRZYMAKIA 
SRÓRY 


UPIĘKSZENIE 
|WYGELIKATNIENIE PUDER 
CERY 


Najbardziej eieqanck! puder toaletowy bałowy i salenowy 


bkiażtz, różowy, sibo żółty. 
Chemioznie analizowany | ezoany przez 


PP. J. J. POHLA, C. K. PROFESORA WE WIEDNIU, 
Pisma s nzn.niem s najlepszych sfer dołączona są do każdej puszki od 


Gottlieba Taussig, 


C. k Nadwersego destawcy | fabrykanta delikatnych ua tealstawych. 
Skład główny pertunmeryj: w Wiedniu. i. i 


Jana Dziowońskiego, Stanisława Gabrysla, Alojsego Hibner», 
Kanes yńskiego i Oborskiego, Włodka i Krajewskiego, O. T. Wiacklera i Syna; w Tarmowie: Morits Fieisehor 
junior; w Przemyśim: M. Bartsehan, Adolf Spachner i we wielu aptekach, perfumerjach i droguerjach. 


Papilor i fabryki ccorlaśskiej, 


» nzł. 1.20 Tennis flanela, najlepszy igatu 
Himalaya Flanelsotton 


Modne barchany i 
Dalej Barchany i Flanelcottony za Ae 29, 30, 32, 85, 40, 45, 48, 52 ct. 


55, 55, 60 et. 


Materje jedwabne w ogromnym wyborze. 


Jedwabaa bengalina, fasonowana, najlepszy gatunek. 
Czysto jedwabne, czarne brokaty za metr 85, 95 et zł. 1.10, 1.20, 1.70, 2.40. 
Satin de Chiuś facounć, czysty jedwab 
Pongis w najnowszych deseniach, czysty jedwab =- ak, AED GŁ 
Czysto jedwabne modne ma*erje w piękne desenie . wm fagozb JEŻ 
Czysto jedwabne materje z delikatnemi deseniami w paski za metr 68, 85 et. 
Modne mgto czysto jedwabne w wielu wykonaniach za metr zł. 1.85, 


za metr zł. 1.55, 1.70. 8, 


i przy ulicy Akademiekiej 1. 38 


4. kolowratring 9 
IY. Weyringergazae 7 a WIEDEŃ. 
Codzienna ekspodycja z Wiednia. 


Qtjaśmienia bezpłatnie. 301 1—? 


Wiedeń Vi., 
Mariahilferstrasse 81.—83. 


Sutereny, parter, mezzanin, I. piętro. 


. z8 metr 18 ct. 
aaah 
PIRE 2AR 
e Guia 20 
24 „ 


z: netr 15, 80 ct. 


za metr zł. 1,05 


- Unit znižana CENY gWiaZdKOWA 


Śliczne, r czysto? jedwabne materje w najrozmaitszych warjacjach, 
250, 260, 320, 3.30, 3.50, 3.75, 3.90, 5 90. 


657 1—2 


polee 
Lwów, Akademicka 3. Jan Baczyński Lwów, Akademicka 3. 


—WIEÓE ŃSKI OLEJ NA RANY 


jest doskonałym 
środkiem na wszelkie zramieniua 
(także na odmrożenie I ukłucia owadów) 
MY zastępuje opatrunek 


najznpełniej i powoduje 
wyleczenie W majkrótaszym czzsłe. 
Prawdziwy tylko z marką cehronrą 
"we flakonach po 1 i 2 korony. 


Skład u K. KRZYŻANOWSKIEGO ws Lwowie. 
%yroky fabryki są do nsbycia we wszysikich znaczniejszych O WIRE AE YE EZ RDN WACC TAAK AE OAZA, 


jest 


IHIAUSEN'A. 


sławnem na Gały świat 


Kaselskiem Kakao owsianem 


asjtańszy | aajlepszy średek pożywny, b» karton 
o 33 kestkaab, z których każda daje wielką filiżankę 

Kakao, kosztuja 70 ot, a więc 21, ot. filiżanka. 
Jeparalna sp'zadał dla Anstro-Węzier L. Koestlin, Breginz. 


Karty jazdy do AMERYKI PÓŁNOCNEJ 
Niederlandzko « amerykańskiego 
Towarzystwa żeglugi parowej. 


"ŚREBRENICA w BOŚNII 


HENRYKA MATTONU'EGO© 


Tuchlauben 14--16 WREN Maximilianstrasse 5 
W.ldpretmarkt 5. 


Karlsbad, Franćcensbad. — Mattoni i Wille, Budapeszć. 


| Boderbć 
! | | 0 DY 
(Z uznan 
AKO znakonile gałki. 
Də nabycia w wielu eukiernissh: 
handlach delikatesów i dreguorjach. 


E Druksrai „Dziennika Polskiego" pod urzędem Frąncisska Katisera, 


BY Najstrawniejsza ze wszystkich wód mineralnych 
zawierających arsen i żelazo. WE 


AES Carnitas 


na 


5 EŃ h 
Jaca arseniżelazo| 937% ziemię 


przez 


i | Mydło co farbowania materji tz. 


Płyty do czyszczenia „metali“ sre b-a 
dtp. baz pomady I żadnych proszków. 


Płyty do czyszozenia przadzek 
Pasta krajowa 


łepsza niż francuska masa 


Masa do podłóg 


}o'eca najtan ej 


0. T. Wincklera Syn 


Lwów, ul. Teatralna 7. 


